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rano raWfliiWze spisowi
| rozpoczęli orientacyjny

obchód mieszkań

Nie można się ograniczać do potępienia agresora

Dzisiaj rano w Krakowie
rzesza 5,5 tysiąca rachmistrzów

wyruszyła do przydzielonych
im obwodów spisowych. Jest to

generalna, dwudniowa próba
przed mającym się rozpocząć
8 grudnia Narodowym Spisem
Powszechnym.

Rachmistrz, zaopatrzony w

szkic' sytuacyjny swego regio-
nu spisowego, odwiedzi każde
mieszkanie. Po Okazaniu legi­
tymacji upowążniająćej1 go do
czynności spisowych doręczy
lokatorom ODEZWĘ GUS-u z

najważniejszymi informacjami
o spisie, a także kartę po­
miaru mieszkania. Pod-
czas tej pierwszej wizyty -uzgo­
dni również dzień i godzinę
swego przyjścia już w czasie
trwania właściwego Narodo­
wego .Spisu Powszechnego; Z
rachmistrzem możemy umówić
się na dogodny
już od godz. 6
nie odkładając
rachmistrza na

. spisu.
Gdyby rachmistrz przypad­

kiem pominął któreś z miesz­
kań, trzeba o tym niezwłocznie,
zawiadomić dzielnicowe biuro
spisowe, zlokalizowane '

przy
właściwym, rejonie zamieszka­
nia Prezydium DRN.
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dla nas termin;
rano do 22-ej,
jednak wizyty

końcowe; dni

■*-

straty a

Partyzanci
pdlestyńscy
zadają okupantowi
cięikie

KAIR

Ogłoszony komunikat Ludowo-

Demokratycznego Frontu Wyzwo­
lenia Palestyny stwierdza, że; w

nocy z czwartku na piątek par­
tyzanci Frontu zaatakowali- pozy­
cje izraelskie s. w Teł Ą|ii Zahab
na oku po wany ch przez

' Izrael

wzgórzach Golan. Zniszczono nię.-
.przyjacielski posterunek ób^erWa*

cyjiiy,1 gniazdo ciężkich karabi­
nów maszynowych, a wielu >żoł?

nierzy izraelskich zostało zabitych
lub rannych. Wszyscy fedaini po-?
wrócili bezpiecznie do SWÓjej Ba-.

‘ ’ ■....
W Ammanie ogłoszony został

komunikat na temat działań bo­
jowych partyzantów palestyńskiej
w dniach 12—30 listopada ńa te-

rytoriach okupowanych, "przez
Izrael. Stwierdza on, że w cza­
sie akcji Skierowanych przeciwko
izraelskim kibuconi wojskowym,-
zniszczono wiele pojazdów - izrael­
skich oraz zadano nieprzyjacielo­
wi poważne straty w ludżiaęh?

Jeleń postrzelił
dwóch myśliwych

Rzadki wypadek zdarzył .w

lasach meksykańskich . w pouuiji
miasta Monterey. Myśliwi - upolo­
wali tam jelenia. Jeden-z nich

sądząc, że zwierzę jest nieżywe,
oparł swoją broń o jelenia, ten
jednak poruszył się i nacisnął
kopytem .. spust nabitej strzelby.
Pocisk przebił jednemu myśliwe­
mu prawą nogę, a drugiego ugo­
dził w policzek. Rannych - odwie­
ziono do szpitala. ■ •

— Czekam na najgrzeczniejszych...
----- — Uchjrmiak

Lokator wypełnia wręczoną
przez rachmistrza kartę po­
działu mieszkania, biorąc po­
trzebne dane z administracji
domu lub mierząc mieszkanie
we własnym zakresie.,

Wypełnioną kartę \ pomiaru
mieszkania razem z .kąrtą o

zatrudnieniu, wypełnioną
przez działy kadr macierzy­
stych ‘.instytucji, ,i wręczoną
nam do 4 grudnia br., oddamy

’dó‘ rąk rachmistrza podczas u-

mówionej następnej wizyty.

; Na zdjęciu: pierwsza wizyta rachmistrza spisowego w naszym mie-
; szkaniu i wręczenie odezwy óiaa karty pomiaru mieszkania.

• ‘ Fot. J. Lewicki .-
•

We FRANCUSKICH kołach

oficjalnych stwierdzono pooó-"
, wnie,że Francją fisie uczestni-

ezy i nie będzie uczestniczyć
w Wojskowej działalności pak*
tu SEATO.

PRZEBYWAJĄCY w Londy­
nie król Jordanii Husajn
Spotkał się z premierem Hea-
them.

zgromadżenie ogÓlne
NZ juchwaliło rezolucję wży-

SZWAJCARIA I SZWECJA
wypóiyiedźiąiy ^się za zwoła- .

niem ’ ńńipapejśłciej konferencji -i

w sprawie bezpieczeństwa w .<

EutoW.' 7?‘

wająeą wszystkie państwa do

, zerwania stosunków z ra3i-
stowskim- reżimem ... Rodezji
Południowej.

'

• BIURO -POLITYCZNE Ko­
munistycznej Partii Syrii opu-

. blikowało oświadczenie,
którym stwierdza, że Wejście
Syrii do federacji ZR A, 'Libii •

i Sudanu stanowi pozytywny
króJkiVX żę; deeyzję •' tę -należy

,poprzeć.Z, ?CJ ’ •»' - 1W •*

.- GABINET ■federalny upo-
waźńiłZ w. czwartek fornfainle’
kanclerza ŃRF^. • Brandta;
i /ministra spraw zagranicz­
nych 4- W. ŚCheela/ do podpi­
saniaukładu z Polską.

•,r

Strajk głodowy
2 tysięcy więźniów

SZTOKHOLM ", r

Ponad 2 tys. więźniów szwedz­
kich, odbywających kary w 18

więzieniach, rozpoczęło strajk gło­
dowy na znak protestu przeciwko
złemu traktowaniu i niektórym
przepisom przestarzałego — ich
zdaniem — „.zystem.11 penitencjar­
nego. Strajk rozszerza Się szybko
i prawdopodobnie Obejmie Wkrót­
ce ok. 5 tys. .więźniów.

W Wietnamie
WASZYNGTON

Partyzanci południowowiet-
namscy dokonali ostatniej no­
cy 7 ataków na pózycje wojsk
sajgońskich. M. in. ostrzelali
przy użyciu rakiet stanowiska
wojskowe w mieście Quang
Ngai.' ,

Wczoraj na terenie Wietna­
mu południowego rozbił się
helikopter amerykański; zgi­
nęły 4 osoby. /li. -i.
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Kraków, sobota 5, niedziela 6 grudnia 1970 r.

Debata w
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t^heesz rriieć najciekawszę książkę r.?

Rąszył Klub Książki
„Człowiek - Świat - Politykaii

Z roku na rok wzrasta zain­
teresowanie czytelników książ­
kami traktującymi o święcie
współczesnym, o problemach
polityki i gospodarki. Niemały
wkład w popularyzację tej
cennej1 literatury,' mają urzą­
dzane co roku Dekady Książki
'tiiiiiiniiiiiuiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii1

W Szwecji. .

Z okazji tygodnia przestrzegania
przepisów drogowych, poczta ku­
bańska wydała dwa zabawne zna­
czki: z jęebrą i misiem, zatrzymu­
jącym ruch; w tle — międzyna­

rodowe znaki drogowe?
CAF Prensa Latina

9 śmiertelnych ofiar

Pożar
w hotelu robotniczym
w "Amsterdamie

HAGA
VZ nocy z piątku na sobotę wy­

buchł pożar w hotelu robotni­
czym w Amsterdamie. W płomie­
niach zginęło

' 9 robotników po-,
chodzenia marokańskiego. Dzie­
siątą ofiara wypadku ciężko po­
parzona walczy, ze^ śmiercią. I^o- ,

zostałe 40 osób uratowało ;się ska-

cząc z okien. Ogień,-v wybuchł ńa
klatce schodowej, ^uEjiemożliwiar:
jąc ucieczkę. Istnieje podejrzenie,
że nastąpiło podpalenie budynku.

Definicja
pirata powietrznego
BRUKSELA

Obradująca w

cja w sprawię
niem samolotów „ _ ,

la w piątek definicję kto jest pi­
ratem powietrznym.

UchwalonaTM 46 głosami przy 8

wstrzymujących się definicja
brzmi: Każda osoba znajdująca

się na pokładzie samolotu w po­
wietrzu, która bezprawnie, siłą
lub groźbą, czy. przez jakiekol­
wiek zastraszenie opanuje samó-
lot i przejmie nad' nim kontrolę,
albo będzie usiłowała dokonać ta­
kiego czynu, oraz jej

"

wspólnik,
popełnia czyn karalny.

Wstrzymali się od głosowania
delegaci Związku Radzieckiego i

krajów Europy wschodniej, któ­
rzy domagali się uznania pirac­
twa powietrznego za ciężką zbro­
dnię.

Hadze konfeien-
walki z poryaia-
cywilnych ustali-

Społeczno-Politycznęj. W
kresie dwóch ostatnich dekad
zorganizowano 500 ekspozycji
tematycznych w księgarniach,
150 kiermaśzy i 450 stoisk w

klubach, szkołach i zakładach
pracy, setki spotkań autorskich
i prelekcji. Na terenie naszego
województwa szczególnie bo­
gato wypadły imprezy Dekady
w powiecie żywieckim i w An­
drychowie. .Sprawny przebieg
imprez, i zainteresowanie jaki­
mi je darzono sprawiły, że ty­
sięczne rzesze miłośników
książki mogły zorientować się
w najnowszych pozycjach na­
szego rynku wydawniczego.

Książka społeczno-polityczna,
aktualna tematyka i napisana in­
teresująco nigdy nie leży długo na

półkach księgarskich. Aby więc
zagwarantować sobie jej posiada­
nie, trzeba już dziś pomyśleć o

wstąpieniu do organizowanego po
raz trzeci przez „Dom książki’’ i

redakcję „Gazety Krakowskiej”
Klubu Książki „Człowiek — kwiat
— Polityka”. Wydawcy zapowie­
dzieli na rok przyszły szereg nie-

(Ciąg dalszy nd str. 2) •

Stan wyjątkowy
w Guipuzcoa

W związku z falą strajków,
i demonstracji jakie odbywają
się w Hiszpanii na znak pro­
testu przeciwko postawieniu
przed sądem w Burgos 16 pa­
triotów baskijskich , władze
hiszpańskie wprowadziły stan

wyjątkowy w jednej z, pro­
wincji baskijskich — Gul-
puzcoa.
iiiiaiiiiiiiiitiiMiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiifiiiiiiiiiniiiiii
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Książeczki mieszkaniowe dla sierot z Domów Dziecka

I hllgiHitińa SpoWzWftia Inwalidów
fundatorem 2 książeczek

Wśród fundatorów książeczek mieszkaniowych PKO znalazła

Się również załoga POLIGRAFICZNEJ SPÓŁDZIELNI INWALI-

pów, k|ófa,ze składek własnych złożyła pieniądze na wkłady
mieszkaniowe .dla dwóch sierot, pracowniczek Spółdzielni KRY­
STYNY KtlCZWAt i ZOFII PIGULSKIEJ.

W imięąiu
' właścicielek książeczek serdecznie dziękujemy!

'
. (mar)

5
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inwazji na Gwineę
NOWY JORK
W siedzibie ONZ ogłoszono

raport specjalnej misji ONZ,
która przebywała w Gwinei i
miała zbadać okoliczności
związane z napaścią na ten

kraj w dniach 22 i 23 listopa­
da br. , .

Członkowie misji stwierdza­
ją jednomyślnie, że inwazja na

Gwineę została dokonana przez
portugalskie siły zbrojpe, dzia­
łające w porozumieniu ? gwi-
nejskjmi elementami
denckimi. Celem inwazji było
obalenie
Gwinei i Zastąpienie go przez
elementy dysy denckie.

W nocy z piątku na sobotę
odbyło się ; posiedzenie. Rady
Bezpieczeństwa, na którym
omawiany był raport specjal­
nej misji ONZ w Gwinei.

Mówcy jednomyślnie doma­
gali się, aby Rada Bezpieczeń­
stwa nie ograniczyła się tym
razem , jedynie do potępienia

Klęski
żywidłowe

LONDYN -
’ •

Cyklon „Eva”, który przeszedł
nad / miastem Derby w Australii,
spowodował znaczne szkody.. ,

przewracane zostały drzewa, siupy
linii telefońićzńyćh i Wysokiego
napięcia; zablokowane są drogi.

' *'’i’■ .

dysy-

obecnego rządu

MOSKWA

Huragan, który szalał nad Mo­
rzem Ochockim, SachaUnem i

Wyspami Kurylskimi, przesunął
się w kierunku północno-wschod­
nim.' Siła wiAtru w .dalszym..cią­
gu wynosi .‘około 40 metrów ńa

■sekundę.1 W związku 'z .niebezpie­
czną sytuacją -- polecono, rysbakom,
którzy wypłynęli na pniowy, w

rejęnie Kamczatki, ..aby powrócili:
do portów.

Tradycyjnym zwyczajem co­
kół pomnika Adama Mickie­
wicza w Rynku Gł. obsiadły
wczoraj niczym rajskie ptaki,
iwyczarowane zręcznymi ręka­
mi, mieniące się srebrem i
złotem, a słynne na cały świat
krakowskie1 szopki. Wszystkie
— a było ich 50 — piękne, co

jedna ładniejsza od drugiej!
Której tu przyznać palmę
pierwszeństwa? Nie było tó
zadanie łatwe. Po długich kon­
sultacjach i debatach jury ob­
dzieliło trzema I równorzędny­
mi nagrodami szopki Jana Ma­
lika, Zygmunta Grabowskiego
i Witolda Głucha. Drugie ró­
wnorzędne miejsca - zdobyły
szopki * Zdzisława Dudzika.
Ferdynanda Stołowskiego,, Ma­
riana Wilka, Włodzimierza
Łesyka. Do'trzeciej grupy za­
liczono dzieła Tadeusza Gil-

E
i
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agresora, ale by podjęła bar­
dziej skuteczne środki. •

• Istnienie portugalskiego re­
żimu kolonialnego w Afryce
stanowi poważną groźbę dla
całego świata — oświadczył
przedstawiciel Gwinei.

Przedstawiciel Sierra Leone
wezwał- kraje zachodnie aby
przestały dostarczać broni
Portugalii pod pretekstem
„obrony Europy”, ponieważ
broń ta wykorzystywana jest
przeciwko krajom afrykańs­
kim.

Debata została odroczona do
soboty wieczorem.

Racjonalizacja
bogactwnMuralnych
w

MEKSYK
Rząd Peru odebrał towa­

rzystwu „Ai?dąs , del -Peru”
koncesję" ha wydobycie ; rudy
miedzi na południu ..kraju.

Pod kontrolę państwa prze­
szły takżewiększe -kopalńje
mjedzi^ ś -

‘ i

Baletowa wersja
„Matki Joanny
od Aniołów'1
. . MOSKWA

. Estoński kompozytor Eino
Tamberg napijał balet oparty
na . motywach , powieści
Iwaszkiewicza. „Matka Joanna
od Aniołów". Balet zostanie
wystawiony przez teatr na­

rodowy „Estonia

lerta, Tomasza Samka, Edwar­
da Romanika i Kazimierza
Wiafra.

Jak wielka jest popularność
tego jedynego, w swoim ; ro­
dzaju konkursu, świadczy
fakt, że obok tłumu krako­
wian, którzy, rokrocznie po­
dziwiają dzieła krakowskich
szopkarzy — pod pomnik
Wieszcza przybyło w dniu
•wczorajszym wielu fotorepor­
terów i dziennikarzy z całego
kraju, jak również turyści za­
graniczni. (le), ,

Fot. J. Lewicki

Szampan
1 Bodzentyna

Przetwórnia owocowo-warzywna
• „Owip’* w Bodzentynie

wała ną tegorocznego
i na okres świąt kilńa
Win, wśród nich Wino gazowane
„Pieniawa’\ /■Z':'Z-S' "v'' ’

Bodzentyński
'

szampan (butelka
'kosztuję 31 zł), cieszy, się dużym
powodzeniem.

prrygoto-
Sytwestlra
gatunków

J

ciąg

, UTRO ’ pogoda rejonu
( Krakowa kształtować się
I będzie ha' skraju niżu.

Zachmurzenie duże, w

ciągu . d n ia ■■■'rozjaśnienia.
Wiatry. >

’ południowo-za­
chodnie I półudpiówe 2—
4 ńi/sek.' Temperatura w

iągu>dnia do Plus 5 st. C-
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Ruszył Klub Książki

„Człowiek■Świat - Polityka"

Z prac Komisji Sejmowych

(Dokończenie ze str.;-p

publikacjizwykle interesujących
z tej dziedziny.

Organizątorzy Klubu
zestaw najciekawszych __ _

które ukaźą się w 1971 r. zawie­
rający 42 pozycje. Wśród nich

znajdujemy takie książki jak: S.
Bratkowskiego j,Księga wróżb pra­
wdziwych", T. Holują — „Róża i

płonący las", prace zbiorowe „Pol­
ska 1970”, „Pamiętniki emigran­
tów", W. Nowickiego — „Szwedzi,
polityka, obyczaje" 1 wiele innych,
równie ciekawych. Wykazy ksią­
żek, którymi dysponuje Klub
znajdują się w każdej księgarni,
a Członkiem Klubu Książki „Czło­
wiek — Świat — Polityka” może
zostać każdy, ■kto złoży do dn. 31

grudnia br. zgłoszenie wraz z., za­
mówieniem i;zobowiąże się do wy­
kupywania’ wybranych przez sie­
bie książek. Karty zgłoszenia i

materiały informujące o zasadach
działania Klubu „Człowiek-Swiat-
Polityka” wyłożone są w każdej
księgarni „Domu Książki”. Warto
tu dodać, że członek Klubu, który
zamówił i wykupi co najmniej 6
tytułów otrzyma premię w postaci
dodatkowej, siódmej książki, a po­
nadto „Dom Książki”, w zależno­
ści od wartości ■zakupywanych
książek klubowych przyznaje
Członkom premie w postaci bonów
książkowych.

sporządzili
książek,

W roku: ubię^głym Klub „Ćzłó-
wiek-Swiat-Polityką** ; na terenie
Kraicówa 'i"; województwa liczył
ponad 3 tys. członków. Zakupili
oni 12,5 tys. egzemplarzy książek.

O - sprawach związanych z . po­
pularyzacją książki społeczno-po­
litycznej;.,mówiono wczoraj na zor­
ganizowanej przez Dom Książki
konferencji prasowej, która pro­
wadził dyr. DK — F. PALIMĄKA.
W konferencji uczestniczył z-ca

kier. Wydz. Propagandy KJ
PZPR LUCJAN PIEKĄRZ.

(And)

Barburka 1970“

List Wł. Gomułki

do zespołu
Życia Gospodarczego"

n

W związku z 25-lecięm ist­
nienia tygodnika „Życie Gos-

podarcie” I sekretarz KC
PZPR Władysław Gomułka
skierował do zespołu redak­
cyjnego list z serdecznymi po­
zdrowieniami i gratulacjami*

Z tej samej okazji z dzien­
nikarzami tygodnika spotkał
się Bolesław Jaszcżuk.

Paweł VI

powrócił do Rzymu
Paweł VI
z 10-dnio-

Iran, na-

straszli-

W sobotę papież
powrócił do Rzymu
wej podróży.

Obejmowała ona:

wiedzone ostatnio

wym cyklonem rejony Paki­
stanu, Filipiny, zachodnie i
wschodnie Samoa, Australię,
Indonezję, Hongkong i Cejlon.

H

4 grudnia — jak co roku —

półmilionowa rzesza pracow­
nikówwszystkich gałęzi pol­
skiego górnictwa obchodziła

tradycyjną „Barburkę”. Szcze­
gólnie uroczysty charakter
miała „Barburka 1970” w" no­
wym Lubińsko - Głogowskim
Zagłębiu Miedziowym. W u-

roczystości przekazania do

eksploatacji nowoczesnego szy­
bu skipowego „L-2” Kopalni
Lubin uczestniczyli członkowie
Biura Politycznego KC PZPR:

wicepremier Stanisław' Kocio­
łek i przewodniczący f CRZZ

Ignacy Loga-Sowiński.
Na ziemi krakowskiej „Bar-

, bjirkę”. świętowali górnicy
kopalń węgla, soli,'rud cynku-
i ołowiu praż surowców hut­
niczych. W uroczystościach u-

czestniczyli członkowie egze­
kutywy KW PZPR w Krako­
wie i członkowie Prezydium
WRN..

Po raz 108 w historii świę­
ciła : „Barburkę” kopalnia
„Siersza”, po raz 50 — kopal­
nia „Komuna Paryska”, a po
raz setny kopalnia „Sobies­
ki”.

, ;K0paimą. ,;j'a#&Hńi^,i .uczci­
ła^ 'fegdrócżny ■‘'kóżl&p"'
ka” uzyskaniem trzech górni­
czych rekordów oraz wy’doby-
ciem :;w listopadźić tysiącaf do-1
datkowych ton węgla. W ko­
palni tej przekazano dó eks­
ploatacji szyb „Karol”, dzięki
któremu poważnie wzrośnie

wydobycie węgla, ;aby osiąg­
nąć w przyszłości 12 tys. ton

na dobę. Wśród nowych obie­
któw, które otrzymała załoga
kopalni „Siersza”, znalazł się
dom handlowy i budynek so­
cjalny oraz 75 mieszkań spół­
dzielczych.

POLSKĘ OPUŚCIŁA delega­
cja , głównego zarządu . polity­
cznego Narodowej .Arjnii Lu­
dowej NRD.. Wczoraj M. -Mę-
czar .i gen. broni W. Jaruzel­
ski przyjęli przewodniczącego
delegacji, wiceministra obrony
narodowej NRD — admirała'

W. Vernera.

WCZORAJ podpisano nową
wieloletnią umowę o wymia­
nie handlowej między Polską
a Finlandią na lata 1971—*75.

PREZES PCK doc, dr J. Rut­
kiewicz przyjął w dniach 3 i

M bm. przedstawicieli Czerwo­
nego Krzyża z NRF: dr K.

Wagnera i dr O. Ohlsena, któ­
rzy przedstawili sprawy zwią­
zane z dalszą współpracą mię­
dzy obu stowarzyszeniami.

ZADANIOM pracy kultural*
nej i ideowó-wyćhowawczej
wśród harcerzy poświęcone są
2-dniowe obrady plenum Ra­
dy Naczelnej ZHP, które rozr

poczęły się w piątek w War­
szawie. ?

_

'

W TATRACH i Zakopanem
zapanowała zima. Miasto po­
kryła kilkucentymetrowa war­
stwa białego puchu..

W WARSZAWIE odbyło się
posiedzenie Prezydium ZG

ZBoWiD, poświęcone sprawom
organizacyjnym Związku.

Stanowisko chadecji
żacŁodnipniemi^kiej
wobec Polski

BONN

Projekt uchwały uchwale^*

nej przez ■fraikcję^parlamen­
tarną CDU/CSU " zachodnio-

niemieekiego Bundestagu pre­
cyzuje stanowisko chadecji
wobec Polski. Chadecja odra­
cza sprawę uregulowania za­
chodniej granicy Polski do

„zawarcia układu pokojowe­
go z Niemcami^ 7 ''; -

Mieszkaniec angielskiej miejsco­
wości Teterbourg — Walter Cor-
nelius, postanowił 'na skonstriio^

wanych przez siebie skrzydłach
poszybować nad miastem. Lot te­
go „współczesnego Ikara” zakoń­

czył się kąpielą w rzece.

CA-F — UPI telefoto

Projekt NPG
i budżetu na rok 1971

Pńrt nrzetvodnictwem marszałka Sejmu Czesława Wycecha
wczoraj Sejmowa Komisja Planu Gospodarczego

ShhS W posiedzeniu wzięli udział wicemar-SZwie SeZ”: Zenoli Kliszko i Jan Karol Wende. Referat

n nod^tawowych założeniach Narodowego Planu Gospodar­
czego (NPG) na rok 1971 wygłosił wicepremier S. Majewski.
Projekt budżetu państwa ńa rok przyszły zreferował minister

finansów — J. Trendóta.

NPG '

na 1971 rok, roz­
poczynając kolejny okręs 5-let-

niego rozwoju gospodarki na­
rodowej, zakłada realizację-
dwóch podstawowych zadań:

Wprowadzenie w życie nowej
strategii gospodarczej, wzmoc­
nienie równowagi gospodar­
ki narodowej przez ogranicza*
nie i '^tżezwyctężenie-d&tnieją-:'
cych napięć i dysproporcji*

Realizacja tych założeń będzie
się odbywać W stosunkowo trud­
nych warunkach, wynikających ż

aktualnej sytuacji gospodarczej.
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Z sali koncertowej

Pod holenderską batutą
Nie bardzo lubię koncerty, któ­

rych programy układane są na

zasadzie „grochu z kapustą”. A

wczorajszy koncert wy wodził się
spod znaku takiego

' właśnie -hą'<'
sła repertuarowego. Obok „Sze­
ściu utworów” - na orkiestrę sym­
foniczną A. Weberna, austriackiej,
go kompozytora z pierwszej po­
łowy bież, stule cia, znalazł się
Koncert skrzypcowy e-moll Men­
delssohna,
wiszową”<

Jeżeli
wczoraj z.

jemnymi
główna w

sób: ’

szczyt mozartowskiej. symfoniki —

a nie dlatego, aby miała wyobra­
żać swą muzyką jakieś „jowiszo­
we” rysy groźnego władcy gro­
mów...) < trochę brakowało polotu
t' fantazji: była za to skrupulat­
ność; dogłębna znajomoś ć party­
tury. To także bardzo cenne.

JERZY PARZYJŚTSKl

a potem Symfonia „JÓ-
Mozarta.

jednak wychodziłem
sali Filharmonii z przy-
raczej refleksjami, to

tym zasługa dwóch o-

naszego młodego skrzypka
Krzysztofa Jakowicza —

nie Avystębującego dyrygfenta ho­
lenderskiego. —r Henri ■■Arendsa.

• Krzysztof" Jakowicz grał solo , w

.Koncercie skrzypcowym Mendels­
sohnatonem pięknym,' kuńsztow-

Tnie^jttó.wadził kantylenę . W ?il^eźę-
'

śfciy>^gbda<ańiędży ’solistą<a;; orkie­
strą trwała ./jednakże tylko do o-

stathiej części’ Koncertu e-moll: w

finale było tu '■•już trochę wzaje.n-
ny^b-^ieporożumień..../. . v.• ..

■■■••‘•wi‘ffiti';sAfeńdś; ’’-hbi-ejiderś’ki': ka­
pelmistrz (i zarazem ceniony... mi­
neralog!) reprezentuje typ dyry-
gehta>iintęlektuąlisty : ; gdy skieru­
je:/ orki^tr^,- widać u niego mu­
zyczną roztropność, logikę i wie­
dzę; technika dyrygencka płyn­
na, elegancka. Bardzo staranną,
cyzelerską roboty ^muzyczńą po­
kazał Hęnri Arenda Uwłaszcza w

sześciu symfonicznych drobiaz­
gach Antona Weberna. Symfonii
„Jowiszowej” natomiast (zwanej
tak dlatego, iż uważana jest za

Od nżędzięJi...
Był

to tydzień nie tyle ób* bezpieczającego pokojową
fitujący w wjr4a,rzenia. współpracę; narodów,- zobo^rią^-
polityczne, ile tydzień’” zująćego

'

państwa4 europejskie
ogóle charakteryzujący . się
bardzo ważnym, wydarzeniem,
obejmującym niejako cało­
kształt najistotniejszych obec­
nie spraw w skali międzyna­
rodowej. Chódżi oczywiście o

berlińskie spotkanie na szczy­
cie przedstawicieli państw-
członków Układu Warszaw­
skiego. Pisano o nim we wszy­
stkich gazetach świata nie dla-

'

.tego, że Europa aż tak bardzo
obchodzi polityków z krajów
innych kontynentów, ale przę­
dę wszystkim z tego powodu,
iż państwa obozu socjalistycz­
nego uznały za słuszne, przy
pkązjj omawiania własnych
.problemów, zająć się także o-

cena sytuacji ogólnoświatowej.
I co bardzo istotne; wyrazi­
ły . swój stosunek

rżeń, które mogą
niepokojenie.

A więc: przede
sprawy własnego
Jak ono się prezentuje?
zawartych układach
ZSRR i NRF oraz NRF i Pol-

g ską (oceniono je bardzo pozy-.
» tywnie) powinno dojść do o-

g . czyszczenia atmosfery pomię-
S dzy obu państwami niemiecki-
=» mi, a także do ostatecznego
« rozstrzygnięcia problemu Ber-
3 lina zachodniego. Są ku temu
£ przesłanki i jeśli tylko dopi-
S szę dobra wola negocjatorów
£ można mieć nadzieję, że w

S przyszłym roku zmniejszy się
S w Europie ilość spornych
§ spraw. Że nadszedł czas ną

£ zwołanie konferencji ogólno-
£ europejskiej, w czasie której
S powinno dojść do podpisania
« odpowiedniego dokumentu za-

■.8

E

do wzajemnego poszanowania
i ■współpracy na zasadach peł­
nego równouprawnienia.

Być -może, stanie się to jesz­
cze nie w roku 1971, ale czas

taki chyba już wyraźnie ku
nam się przybliża. ■

Jeśli natomiast chodzi

sprawy wojny i pokoju
Bliskim Wschodzie — to kra­
je . socjalistyczne jednogłośnie
Opowiadają się za koncepcją
rozwiązań pokojowych, a Więc

do . wyda-
budzić za- ■

wszystkim
podwórka.

Po

między

o

na

rejonie Indochin. „Kraje so­
cjalistyczne — - jak stwierdza­
ją opublikowane dokumenty z

*■narady berlińskiej — będą na­
dal udzielały narodom Ihdo-
chin wszechstronnego popar­
cia yr celu przeciwstawienia
się - zbrojnej7 Interwencji im­
perialistycznej”.

Powiedziane to zostało moc­
no, jasno i Chyba dostatecz­
nie głośno, aby można .wyklu­
czyć, iż słowa te^ nie dotar-

ły: do tego, kto /powinien iyy- .

ciągnąć z nich odpowiednie :

wnioski. O ile naturalnie
szczerze szuka rozwiązań po­
litycznych.

Tyle w telegraficznym skró­
cie o wydarzeniu, które we

wstępie określone zostało ja-

za. rozmowami a nie wojowa­
niem^ I w tej materii dyplo­
macja nasza zrobi, wszystko co

będzie w jej mocy, aby tak
właśnie potoczyły się wyda­
rzenia w tym rejonie świata.
Takiego rozwiązania życzą so­
bie zresztą, przynajmniej w

zdecydowanej większości, na­
rody państw .arabskich. Ale —

powiedzmy to również otwar­
cie — .jeśli druga strona, to

znaczy Izrael, będzie szukała

rozstrzygnięć militarnych to

nam, jako sojusznikom słusz­
nej sprawy arabskiej, nie po--,
zostanie nie innego do zrobie­
nia, jak wesprzeć Arabów (mo­
ralnie i materialnie) w ich dą­
żeniu do '

odzyskania utęaćó- .

nych terytoriów. r
'

Zupełnie podobnie patrzymy
też. na rozwój- wypadków w

Przypomnijmy w tynu- miej­
scu, -iż oprócz krótkiego okre-
su ery napoleońskiej; między
1795 a 1815, rozwody były we

Włoszech zakazane. Nic więc ’■
dziwnego, że" niedawna debata ■
parlamentarna w tej kwestii
trwała nieprzerwanie 18 go­
dzin, a dzień 1 grudnia uzna­
ny został przez deputowanych
partii chrześcijańsko - demo­
kratycznej jako
by”, jako „dzień
ski?\ >'

Inaczej jednak
dniu zwykli obywatele Włoch,
a na pewno 1,3 milionów męż­
czyzn i kobiet, którzy są bez­
pośrednio zainteresowani roz­
wodami. Od lat ludzie ci źyją
W separacji i w większości

- ,wypadków założyli już nowe

rodziny, ale niestety no­
wych związków nie mogli do­
tąd zalegalizować. Według da­
nych szacunkowych liczba
dzieci nieślubnych we Wło­
szech dochodzi do 800 tysięcy. O
problemie niech świadczy i to,
iż według dotychczasowego u-

stawódawstwa ojciec nie miał

prawa uznać swojego dziecka

urodzonego poza legalnym

„dzień żało-

gorzkiej klę-

myślą o tylu

ko największe wydarzenie ty­
godnia. .

Ale życie toczy się nie tylko małżeństwem, a więc nie mógł
wokół wielkich spraw^ tym
bardziej, że pojęcie wielkości
nie dla wszystkich nia jedna­
kowe znaczenie. Choćby wziąć
za przykład Włochów. Dla nich

spiawą o historycznym wręcz
znaczeniu były wyniki głoso­
wania w parlamencie nad pro­
jektem ustawy o rozwodach.
Po 92-letniej walce parlamen­
tarnej, po odrzuceniu w tym
czasie 12 projektów . ustaw —

od i grudnia 1970 roku Wło­
si mogą się wreszcie rozwo­
dzić.

mu też dać swojego nazwiska.

Z nową sytuacją, przyńaj- .

mniej jak na razie, nie chce

się pogodzić Stolica Apostoł-"
ska. Ustawa bowiem godzi w

34 artykuł Konkordatu, który,#
sankcjonuje na płaszczyźnie
państwowej nierozerwalność

. związku małżeńskiego.
Być może skończy się na no-

cie protestacyjnej, ale niewy-
. kluezone, iż „konflikt” prźy-

bierze też i inne rozmiary.
'-••
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Sesja NATO

zakończyła obrady
‘

W Brukseli : zakończyły się
dwudniowe obrady zimowej
sesji Rady NATO. Zawierający
pewne sprzeczne sformułowa­
nia komunikat końcowy . o o-

bradach, wyraża gotowość ur

regulowania spornych spraw,
, a równocześnie stawia warun­

ki wstępne mającę. .utrudnić
ich rozwiązanie;

Komunikat uzależnia uregu­
lowanie stosunków europej­
skich w duchu odprężenia

‘ od

„zadowalającego rozwiązania”
sprawy Berlina zachodniego.
Rozwiązanie takie. Zdaniem u-

czestników sesji, może nastą­
pić przez uznanie „istnieją­
cych więzi między Berlinem
zachodnim a NRF”, a więc bez

uwzględnienia praw i intere­
sów NRD. Dopiero w takim
wypadku państwa NATO by­
łyby skłonne określić moment

dla zwołania konferencji bez­
pieczeństwa europejskiego.

Obok dalszego rozwoju gospodar­
czego kraju i pewnej poprawy e-

fektywnoścl gospodarowania, wjr?
stąpiło jednocześnie szereg zja­
wisk ujemnych, Wpływających w

niekorzystny sposób na niektóre
odcinki gospodarki narodowej w

roku przyszłym.
W celu stworzenia warunków

dla' dalszego rozwoju gospodar­
czego kraju projekt planu zakła­
da * wzrost inwestycji o ok; '6

proc. tj. do kwoty 238 mld zł.

■Projekt NPG na j971' r. zawiera

trudne, ale realne kadahia, zapew­
niające dalszą poprawę efektyw­
ności gospodarowania i takich za­
sadniczych relacji ekonomicznych,
jak wydajność pracy, produktyw­
ność środków trwałych oraz ob­
niżenie' kosztów własnych. Zakła­
da oń dalsze, wzmocnienie ’ róśr*

'

no‘wagiŁ ekpnóniićżńęj kraju;

J. Trendota stwierdził, że

projekt budżetu państwa od­
zwierciedla założenia NPG w

zakresie" dalszego rozwoju na­
szej gospodarki w 1971 r. oraz

polityki państwa zmierzającej
do przezwyciężenia trudności,
które wystąpiły w ostatnich,
dwóch latach. B&dżet na

1971 r. uwzględnia także
głębokie przeobrażenia, ja­
kie zajdą w wyniku realiza­
cji uchwał KC PZPR i, rzą­
du, w systemie ekonomiczno-

finansowym gospodarki iispor:
łecznionej.

Projektowany na 1971 r. , bud­
żet .państwa przewiduje dochody
w wysokości 379,4 mld zł i wy-,
datki w wysokości 376;6 mld zł ; ii

zamyka się nadwyżką 2,8 mld zł.

„Złota Gwiazda"
dla Wrocławskiego ||
Teatru Pantomimy W

Kronika wypadków
.<b; - ż.Na, y . ul. i Waryńskiego;; .?ast.aŁź.

potrącony przez samochód 64-letni
Józef Doląs (zam. w Kosoćicach \

66). Doznał on urazu i wstrząsu
mózgu. Przy tej samej ulicy wy­
pad! z tramwaju 5S-letni Henryk
Jaworski (zam. przy pl. Na Gro­
blach 13)'. Dózn!ał oh obrażeń ? głó-,
wy*

© Na szlakii kolejowym Krze­
szowice — Rudawa pociąg naje­
chał pracownika PKP — 52-letnie­

go Romana Bulika, który poniósł
śmierć na miejscu.

• W Staniśławiu Dolnym (pow.
Wadowice), biegła , śmiertelnemu’
zaczadzeniu 2-letnia Sabina Szwed.

• W S-męgorzowie (pow. Dąbro­
wa Tarnowska), autobus PKS ż
Krosna najechał na ucznia miej-
scowej szkoły podstawowej —-

Krzysztofa Koguta. - Chłopiec
zmarł w szpitalu.

paryz
'

Wielki sukces na tegorocz­
nym, ósmym międzynarodo­
wym'festiwalu tańca, który

.. odbywał się w Paryżu pod
patronatem ministrów kultury
i spraw zagranicznych Fran­
cji, odniósł zespół polski

"

WTrocławski Teatr Pantomimy
Henryka Tomaszewskiego, b-

trzymując „Złotą Gwiazdę”. .

Uroczystość, na której przy- :

znana nagroda zostanie prze­
kazana zespołowi polskiemu ■'
odbędzie się .dziś w teatrze

„Cłiamps Elysees”.
” ’4

Trzęsienie Mierni

w Chile
Ś MEKSYK .</.

W piątek rejon Tocopillą, w

północnym Chile nawiedziło
silne trzęsienie ziemi.

I . Trwało ono jedynie 30 se­
kund, ale spowodowało znacz­
ne szkody i panikę wśród lud­
ności. Zawaliło się kilkanaście
domów, poprzerywana została
sieć linii telefonicznych i wy­
sokiego napięcia.

Według oficjalnych donie­
sień siła ■wstrząsów wynosiła ,

6 stopni w skali Richtera.

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu> 4 grudnia 1970 r. .

zmatł ’nagle podczas wykonywania obowiązków służbowych,
w wieku 50 lat ■r

mgr inż. JAN FREY
długoletni dyrektor Wojewódzkiego Zjednoczenia Przed­

siębiorstw Melioracyjnych w Krakowie, zasłużony inżynier
budownictwa wodno-melioracyjnego, budowniczy .wielu
obiektów melioracyjnych, odznaczony Medalem X-lecia PRL,
Srebrnym ,i Złotym Krzyżem Zasługi, Krzyżem Kawalerskim
Orderu Odrodzenia Polski, Złotą Odznaką Stowarzyszenia
Inżynierów 1 Techników Wodnych i Melioracyjnych oraz

Srebrną -1. ^łotą Odznaką Naczelnej Organizacji Technicznej.
. *“ar,łym tracimy wieloletniego, nieodżałowanego dyrekl
tora i kolegę, wybitnego specjalistę i organizatora wveho-

,kadry lnżynieryjno-tecHnlczneJ, człowlekd wielkiego
serca^ cieszącego się powszechnym szacunkiem.

Dyrekcja, POP PZPR i Rada Zakładowa

Wojewódzkiego Zjednoczenia Przedsiębiorstw Mehoracyjnych
w Krakowie
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Samokontrola istotnym czynnikiem

Z nastaniem poranka uformowane w szyku torowym okręty podwodne podążyły kursem powrot­
nym do portu. Kolejną, uciążliwą akcję bojową uwieńczyły .pełnym sukcesem...

Str. i

Każdy pracownik
w każdej fazie produkcji

• ■■ r >’ a < ■

Na pokładzie „Sokola” za efekt swej pracy

„Wracać do bazy!
Zagadnienie jakości dawno już Uznane zostało za-jeden z klu­

czowych problemów naszej gospodarki narodowej. Jest to sfera za­
gadnień, które w wielu wypadkach, a śmiało możemy powiedzieć że

zawsze, decydują o randze produkcji danego kraju. Nie bez kozery
zatem ta właśnie problematyka coraz częściej staje się przedmiotem
rozważań inżynierów, techników, ekonómistów. Niedawno obrado­
wała w Krakowie^, konferencja naukowo-techniczna nt. „Problemy
jakości w gospodarce regionu krakowskiego**.

Z radiogramu, jaki tego wieczo­
ru nadszedł dp sztabu, jasno
wynikało, że ugrupowanie nie

Śi zidentyfikowanych jednostek po­
dąża w kierunku naszego wybrze­
ża. Niewykluczone więc, że były

i nimi okręty przeciwnika, który
nosił się z zamiarem dokonania de-

I santu morskiego. Nocna póra mo-

j gła zapewnić ugrupowaniu nie-
I spostrzeżone przejście morzem do
| rejonu lądowania desantu.

Celem udaremnienia takiej e-

H wentualności natychmiast podjęto
U odpowiednie środki bezpieczeń-

! stwą. Nie. wiedząc zapewne o zde-
< konspirowańiu obecności zespołu

j jego dowództwo nie przewidziało,
I że naprzeciw wykrytym przez na­

sze lotnictwo jednostkom podążył
ś| wnet zespół okrętów podwodnych,
il przed którymi stanęło zadanie
| wykrycia a następnie zaatakowa­
li nia przeciwnika.
■ W miarę przybliżania się do
| miejsca spodziewanego spotkania
! na „podwodniakach” zaostrzono

f czujność oraz nakazano wzmóc
r. obserwację. Zmrok ograniczał wi­

doczność na powierzchni do kilku
zaledwie kabli. Okręty szły w ża-

ó nurzeniu, co wykluczało ewentu-
alność odkrycia ich przez stacje

y radiolokacyjne przeciwnika.
I Środkowe miejsce wśród poszu-
■kujących przypadło okrętowi pod-
a wodnemu ORP „Sokół”. Sporo je-
J dnak upłynęło czasu, zanim wcho­

dzący w skład jego załogi wach-
| towy hydroakustyk st. mar. Wal-

[ demar Krawczyński zameldował
I do centrali okrętu,k o

’ nie zidenty-
| fikowanych szumach występują-
I cych w zasięgu działania stacji
I „hydro”. Bliższego określenia ich
I oraz sklasyfikowania
I bosm. Jan Kozioł . 3

1 zmiany wachty.
. Skoro nie było już'

I że szumy pochodzą
I przeciwnika, dowódca
1 rozkazał: Alarm
| torpedowy!...

Pozostając niezmiennie pod wo­
dą okręt nasz jął za chwilę odpo-

I wiedni o manewrować w celu u-

I stalenia elementów ruchu okrę-
I tów ochrony desantu. Bez ich do-
I kładnej znajomości nie sposób by-
I ło sforsować tę ochronę a następ-
| nie zaatakować skutecznie siły
| desantu. Co gorsza, gdyby przeci­

ął wnik odkrył obecność okrętu pod-
| wodnego, bezpieczeństwo jego za-

| łęgi- stanęłoby pod znakiem zapy-
I tania. Na szczęście * „Sokół” nie
0 został zdemaskowany.
, Tuż przed północą okręt zajął
| pozycję salwy torpedowej. Sfińa-
| lizowanie trudnej akcji bojowej

było już tylko kwestią sekund.
I Atmosfera napięcia i oczekiwania

| wśród ,jpodwodników” Osiągała
Śl najwyższe stadium. Wachtowi ape­
li cjaliści jak gdyby zastygli w bezr
I ruchu, -w przedziałach panowała
I jeszcze większa niż przedtem ci-

sza-

Z chwilą, gdy w głośnikach roz^
| legł się skierowany do torpedow­

ej ców krótki rozkaz dowódcy: . ,ja-
9 pataty, pal!”, wszyscy Odczuli
| prawdziwą ulgę...
1 Kiedy wreszcie- „Sokół” znowu

; ukazał się na powierzchni, było już
zupełnie widnb. Nowy dzień zastał

9 załogę na pełnym morzu, daleko
I od portu.

A tymczasem fale eteru poniosły
j do sztabu krótki radiogram-nada-
| ny. przez dowódcę „Sokoła”: Wy
I konałem atak... Wkrótce też na-

! atuiHtiiiiiiinuHiiłinBiiiiuiiiHiiłuiiłninii

deszla pocieszająca dla podwodni-
ków odpowiedź: Wracać do bazy.

*

Mnogość ćwiczeń i zadań okrętu
realizowanych poza miejscem je­
go postoju sprzyja systematyczne­
mu wzbogaceniu kwalifikacji spe­
cjalistycznych „podwodników**,,
ich wprawy i doświadczenia pra­
ktycznego w obsłudze skompliko­
wanych urządzeni sprzętu- tech­
nicznego, dynamicznemu rozwojo-j
wi przodownictwa i współzawod-’

wyżej
bosm.
bosm.

Tomala, wymieniony, już
reprezentant „hydro” st.
Jan Kozioł oraz torpedysta
Edward Radziwonowicz.

ORP „Sokół” jest drugim z kolei

okrętem podwodnym noszącym to

imię. Jego sławny poprzednik'
działał w czasie ostatniej wojny i

jego też chlubne tradycje podjęła
załoga
wńym,
zem.

Kmdr

obecnego ,,Sokoła*?. O. sła-
poprzedniku następnym ra-

ppor. J. JOACHIMCZAK

Bosman Edward Radziwonowlcz
wyższej ’ jakości. ■

Zarówno przedstawione re­
feraty, jak i ożywiona dys­
kusja, która po nich, nastą­

piła dowiodły dobitnie, że ja­
kość produkcji, jakość final­
nego efektu procesu wytwór­
czego, te sprawa bardzo złożo­
na, wymagająca rozpatrzenia
całego tego procesu. Błędne

jest bowiem założenie, że ja­
kość uzależniać można jedynie
od pracy komórek kontroli ja­
kości. Błędne tym bardziej, że
jak wiadoAio, komórki te po­
dlegają bezpośrednio dyrekcji
pośzczegónych przedsiębiorstw
i zakładów pracy. Ta zaś kła­
dzie głównie nacisk na wyko­
nanie planów produkcyjnych,
a co za tym idzie przywiązuje
mniejszą wagę do spraw jako­
ści.

Koło wydaje się zamykać,
jeśli uświadomimy sobie, że
zły jakościowo produkt niełat­
wo znajduje nabywcę, a cza­
sem bywa gorzej, bo zła jakość
powoduje straty, które pokry­
wać musi dostawca takiego
wybrakowanego produktu. A
więc producent traci rynek
zbytu i..? dochody.

W tym miejscu konieczne
jest nawiązanie do referatu
inż. Jana Ogłoblina wygłoszo­
nego w czasie wspomnianej tu

konferencji. Sugeruje on po4-’
łożenie nacisku na samokon-

dokonał st.
z kolejnej

wątpliwości,
ód okrętów

„Sokoła”,
bojowy! Atak

nictwa szkoleniowego. Stąd , też
coraz większe efekty w zakresie

zdobywania tytułów klasowego
specjalisty, z wyjątkiem nielicz­
nego grona ludzi, którzy stosunko­
wo niedawno przyszli ha okręt,
wszyscy pozostali marynarze osią*
gnęli już klasy. Najwięcej'specja­
listów posiada II klasęj'
lało zapewnić sobie
klasę — I. pozostali to
III klasy.

Dó tyeri z „jedynką”
dzie o bogatym stażu służby? ńa o-

krętach podwodnych oraż doświa­
dczeni fachowcy. W sumie jest
ich na „Sokolę” pięciu, a miano­
wicie bosman okrętowy st.‘ bosm.
Roman Jabłoński, motorzysta I

klasy bosm. Zygmunt ■ Wiluśz,
szef „drenażu? parokrotny mistrz

Marynarki' Wojennej. w. tej., spe-.
cjalności,' bosm. . sztab. Edward

kilku zdo-

najwyżsZą
specjaliści

należąlu-

gmuiniiiiniiiiHHHHinnniniiKnininnHiHnHHUiiiHHHin

Antybakteryjne
właściwości jabłek

Pracownicy Uniwersytetu Aleksandryjskiego stwierdzili, że za­
warta w jabłkach pektyna posiada silne właściwości bakteriobójcze.

Przy jednóprocentowęj koncentracji pektyny w ciągu 15 minut jej
. działania^ gmię 90 proc, szkodliwych bakterii, „takich jak: Proteus

Salmonella,-Shigella itp., a w ciągu dwóch godzin działania prawie
wszystkie bakterię.

Ńą niektóre gatunki bakterii pektyna działa natychmiast, inne zaś

niszczy stopniowo.
Stwierdzono także, że pektyna niszczy grzybak Candida. Wyniki

• badań uczonych z Aleksandrii potwierdzają od dawna cenione, choć
nie ,w pełni jeszcze. zbadane wartości zdrowotne jabłek.

Na polskich budowach w NRD (I)

■

Na każdego mieszkańca

przypada 10 szczurów
■W stolicy Sycylii,„Palermo żyje

J ok. 11 milionów szczurów. Na jed-
I negó mieszkańca Palermo, liczą­

cego ponad milion ludności, przy.
• pada więc 10 szczurów. Sytuacja
■ta jest rezultatem zaniedhań władz

miejskich, bowiem nie przóprowa-'
J dza: się tu remontów wielu walą-
Ł cych się ruder, pozostawia się na

F ulicy i otwartych wysypiskach
3 gnijące odpadki oraz nie przepro-.
I wadza' się regularnie deratyzacji.-

Obęcnie wytępienie szczurów ko-
B sztowałoby ok. S0 milionów dola-
■: rów. .. .<

W eiśśęnborn; to niewielka
wioska położona w ma­
lowniczej kotlinie oto­

czonej zielonymi * wzgórzami.
Poranek wstaje tu izażwyeźaj
zagubiony we mgle ustępują­
cej . leniwie przed pierwszymi
promieniami słońca. Jeszcze
do niedawna jedynymi odgło­
sami wstającego dnia było’
pianie kogutów i porykiwanie
krów z pobliskich gospodarstw
rolnych. Jedyna fabryka -—

stara papiernia nad wolno
płynącą rzeką Muldą przypo­
mina raczej swym wyglądem
zabytkową. XVIII-wiecżną bu­
dowlą niż zakład produkcyj­
ny.

Od roku nastąpiła jednak
zasadnicza 'zmiana w topogra­
fii tego terenu i życiu miesż-'
kańców wioski? Decyzją władz
NRD rozpoczęła się w Weis-,
senborn wielka budowla, któ­
rą w całości przejęła załoga
krakowskiej „Chemobudowy”
— inwestycja oparta^na trady­
cjach starego zakładu, lecz w

pełni nówóczęsna i obliczona
na dużą skalę produkcji — fia-

i bryka papieru.

trolę jakości produkcji. Wpro­
wadzenie tej właśnie zasady
v>ymaga, aby każdy pracownik
brał pełną odpowiedzialność
za efekty swej pracy. Związa­
ne jest to jednak ze stworze­
niem odpowiedniej atmosfery
w zakładzie pracy, atmosfery
która dawałaby satysfakcję
wszystkim dobrze pracującym.
Ten sposób•, poprawy jakości
produkcji wydaje się,tym cen­
niejszy, źę wiąże się. z szeroko
pojętym procesem wychowaw­
czym.

Ó jakie wychowanie chodzi?
Określenie tu użyte wydać się
może nieadekwatne dó celu, a

celem tym jest wyrobienie pe­
wnego wzorca moralnego, któ­
ry stanowiłby bazę wszelkich
ekonomicznych poczynań w

naszym kraju. 'Jeszcze raz od­
wołamy się’ do konferencji i
głosu, jaki padł w dyskusji.
Poruszył on problem etyki za-

wodówej. Sprawy te traktowa-
ne są w naszym społeczeństwie
w sposób, który nazwać moż­
na wycinkowym. Wymagamy
bowiem etyki zawodowej od
lekarza, bo od niego zależy na­
sze zdrowie i życie, wymaga­
my od prkwnika, bo od niego
zależy powodzenie naszych
spraw i interesów. Nikomu nie
przychodzi jednak na myśl
mówienie o etyce zawodowej
technika, robotnika czy maj­
stra. Tym bardziej, że nie bar­
dzo wiemy jaką sferę postępo­
wania tych ludzi określalibyś­
my jako etykę zawodową, Wy­
daje się, że właśnie solidność
wykonywanej pracy i świado­
mość, że praca ta służyć ma

pośrednio lub , bezpośrednio
społeczeństwu powinna być
traktowana jako etyka zawo­
dowa. ,

Ciągle jeszcze pokutuje u

nas styl myślenia preferujące­
go, indywidualny interes. My­
ślenie takie skazane jest na

przegraną w naszym typie
społeczeństwa, ale dopóki bę­
dzie egzystowało, dopóty od­
czuwać będziemy na własnej
skórze jego Skutki.

A zatem proponowany, sy­
stem samokontroli wiąże się z

podniesieniem poziomu etyki
zawodowej pracowników
przedsiębiorstw i zakładów.

Jakkolwiek tego typu kon­
cepcją wprowadzona w życie
dać może rezultaty, to musimy
sobie zdać sprawę z tego, że
nie ona jedna zadecyduje o po­
wodzeniu procesu poprawy ja­
kości. Jakość bowiem, jak to

często się ostatnio podkreśla
jest wynikiem pracy nie tylko
bezpośredniego producenta, ale
zależy w dużej mierze od tego
jaki surowiec dostarczony zo­
stanie do przerobu. Nie na

wiśle bowiem zdadzą się. zma- ’•

gania o poprawę jakości skoro
(Dokończenie na str. 4)

Kurczak jak polędwica

Nowy przysmak
drobiowy

Zakłady Jajczarsko -Drobiarskie
w Chorzowie-Batorym rozpoezną
wkrótce produkcję nowego przy­
smaku — peklowanego i wędzo­
nego drobiu.. Ten zupełnie niez­
nany u nas asortyment przemysłu
drobiarskiego cieczy się za granicą
np. we Włoszech, dużą popularno­
ścią.

Zakłady Jajczarsko-Drobiarskie
po opracowaniu metody peklowa­
nia przeprowadziły już próby wę­
dzenia. Gotowy produkt po upie­
czeniu, był degustowany przez fa­
chowców i zyskał pozytywną oce­
nę. W najbliższym czasie wypro­
dukowana zostanie partia próbńa,
która pozwoli zorientować się w

możliwościach zbytu i rozmiarach

zapotrzebowania rynku.
Peklowany i wędzony drób sma­

kiem przypomina wędzoną polęd­
wicę wieprzową, charakteryzuje
się dobrą soczystością i przyjem­
nym aromatem. Najlepiej nadaje
się do spożycia w stanie zimnym.
Można jednak taki drób gotować
i uzyskuje sie bulion o specyficz-v
nym smaku, nadający się do przy­
gotowywania różnych zup. Drób
taki można też piec i podawać
jako gorące drugie danie. Produkt
ten nadaje się do dłuższego prze­
chowywania nawet w warunkach
niechłódzonych. Będzie on nie­
wątpliwie atrakcyjnym posiłkiem
podczas przyszłorocznych niedziel­
nych wycieczek i urlopów.

r

(XORESPONDENCJA WŁASNA)
•: Gdy późnym wieczorem au­
tokar ź zespołem artystycznym
Domu Kultury PPB HiL przy­
wiózł. nas do '

tego zakątka,
trudno było zorientować ’

się
w rozmiarach rozpoczętej już
budowy. Sygnalizowały ją w

ciemności tylko jasno oświet­
lone okna hotelowych bloków,
W których mieszka nasza za­
lega.

Przed rokiem było tu je­
szcze prawie pusto. Na wzgó­
rzu obok starej papierni stał
nieduży magazyn, a teren zry­
ty był wykopami pod budowę
Jioteli. Teraz wysoko w niebo
wznoszą się ramiona potęż­
nych dźwigów sprowadzonych
Ż Polski, podobnie zresztą jak

■cały sprzęt techniczny i wy­
posażenie przemysłowe.

Załoga ma już do swej dy­
spozycji boisko sportowe,
piękny basen pływacki wybu­
dowany w czynię społecznym,
'świetlicę, czytelnię i bibliote­
kę, korzysta z miejscowego
Dbmu Kultury z salą widowis­
kową na ok. 600 osób i co

szczególnie . istotne- przy wy­
tężonej pracy fizycznej — pol­
skiej kuchni. Aktywnie- dzia­
łają tu sekcje Rady Zakłado­
wej i koła ZMS programujące
życie kulturalno-oświatowe
dla załogi, a więc spotkania i

wspólne wieczorki -z organiza­
cją FDJ, rozgrywki sportowe,
bilardowe i szachowe oraz co­
tygodniowe wycieczki po ma­
lowniczej Saksonii i Turyngii.

Raz na trzy miesiące każdy
pracownik odwiedza swoją ro­
dzinę w kraju. Mimo to wie­
czory w Weissęńborń i dni
wolne od pracy (soboty i nie­
dziele) przesiąknięte są tęsk­
notą i pragnieniem pochłonię­
cia jak największej ilości in­
formacji o Polsce, które z ty­
godniowym opóźnieniem przy­
nosi dostarczana do świetlicy
prasa. O zainteresowaniu zało­
gi „Chemobudowy”: tym wszy­
stkim co dzieje “Się'w kraju, a

także o jej postawie świadczy
chociażby fakt zebrania i

przekazania na rzecz ludności

dotkniętej klęską tegorocznej

ponad 10 tys.powodzi kwoty
zł.

Nazajutrz już
ranka krzątają
spodarze aby przygotować' salę
do występu zespołu, na któ-
iry, jak wiadomo, zjawi się Cała

polska załoga i spora część
ludności wioski. Szybko też
ustępuje zmęczenie po długiej
podróży i niedospanej nocy,
gdy pod wieczór sala wy­
pełnia się gwarem, rodaków,
dla których ten występ jest
szczególnym świętem i okazją
do spotkania z całym zespo­
łem. Gdy po odsłonięciu kur-

,tyny pierwszym akordem za-

brżmiał krakowski .hejnał —

na sali zaległa kompletna /ci­
sza. Później rozlegają się gło­
śne oklaski i bisy po każdej
niemal piosence .wykonanej
przez sympatyczny zespół wo­
kalny „Wrzosy”, solistów i-lu­
dowych tańcach grupy baleto­
wej, której dzielnie towarzy­
szy 8-osobowa sekcja muzycz­
na. Przy piosence „Srebrne
wesele” falują rzędy trzyma­
jących się pod ręce widzów-

od wczesnego
się nasi go-

Za kulisami w nerwowym
napięciu, by wszystko wypadłe
jak najlepiej, krząta się wśród
obsługi technicznej czujny na

każdym kroku kier. ZDK PPB
HiL mgr Mieczysław Jedynak.
Trzykrotnie „leci>” finał z kra- '

kowskim „Lajkonikiem” i ca­
łym roztańczonym zespołem.

Po koncercie nikt nie opusz­
cza sali. Zespół muzyczny
przygrywać będzie jeszcze do
tańca, lecz kierownictwo bu­
dowy dziękując zespołowi za

piękny występ koszem pełnym
czerwonych goździków, prosi
nas szczególnie gorąco o prze­
kazanie Zarządowi Okręgu
Zw. Zaw. Prac Budowlanych
w Krakowie życzenia w imie­
niu całej polskiej załogi, któ­
re brzmi: „Odwiedzajcie nas

częściej”.
A nam czas się niestety po­

żegnać, gdyż nazajutrz o świ­
cie trzeba wyruszyć w dalszą
drogę do odległego o 200 km

Ilmenau, gdzie również pracu­
ją polskie załogi na wielkiej,
socjalistycznej budowie.

ADAM ZARNOWSKI
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Samokontrola
istotnym
czynnikiem

(Dokończenie ze str. 3)

sam surowieć jakości tej _

siadać nie będzie. A więc wy­
nika stąd jasno, że podniesie­
nie jakości nastąpić musi jed­
nocześnie we wszystkich dzie­
dzinach naszej produkcji-

Trudno tu nawet zasygna­
lizować wszystkie sprawy, któ­
re o jakości produkcji decydu-

, ją. To co wydaje się najważ­
niejsze, a co podkreślano na

konferencji, to zasada kontroli
jakości w trakcie całego pro­
cesu produkcyjnego, nie zaś w

ostatniej jego fazie, kiedy czę­
sto za późno już na naprawia­
nie błędów. Jedynie taki właś­
nie system kontroli zapewnić
może pożądane efekty jakoś­
ciowe. ■
ELŻBIETA GRZEGORCZYK

po-

W Czechosłowa­
cji zapanowała
ostatnio moda

na śluby w zam­
kach. Jest tych
ostatnich do wy­
boru 2590, a od
niedawna do naj­
popularniejszych
zalicza się Kar-

^ovą Korunę w

Chlumec k/Hra-
dec Kralove

(wschodnie Cze­
chy)< Na zdję­
ciu: młoda para

przed statuą św.
Zygmunta/
ta

dłu-
Josefa Jiriego

Bendla.
CAF — CTK

L

Tygodniowy program telewizji
od7XIIdo13XII1970r
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Śladem naszej krytyki

t

W dn. 10 IX br. na łamach
„Echa” ukazał się artykuł pt
„Budowniczowie osiedlą Bro­
nowice Pin. w karygodny spo­
sób zlekceważyli swoje podsta­
wowe obowiązki”. W odpowie­
dzi, która nadeszła do nas z

Krak. Przeds. Budowlanego
czytamy:
mnnn iiiininimniininmiMi

Dyplomaci
pod ochroną
policji

W wykazach kryminalistyki Wa­
szyngton zaznaczony jóst jako
najbardziej przestępcze miastó w

świecie. Według danych statysty­
cznych w USA w ubiegłym toku
ofiarami czynów przestępczych
był każdy 25 mieszkaniec Waszyn^
gtonu. Kiedy więc również- w Sta­
nach Zjed. zaczęły się mnożyć na­
pady na zagranicznych przedsta­
wicieli, władze bezpieczeństwa
postanowiły energicznie wystąpić
do walki z tego rodzaju przestęp­
stwami. W tym celu ze specjalnej
straży policyjnej Białego Domu

wybrano 250 najsprawniejszych,
których jeszcze odpowiednio prze-;
szkolono. Do końca bież, roku od­
dział. ten będzie lićzył 850 póii-
cjantów. Nie jest tó ilość wystar­
czająca, gdyż ochroną muszą być
objęte 123 ambasady i inne przed­
stawicielstwa. Dlatego też dopó­
ki kadra nie zostanie wystarcza­
jąco powiększona, służbą bezpie­
czeństwa zajmują się trzy grupyi
stałe posterunki przy przedstawi­
cielstwach, piesze patrole i stale

krążące samochody policyjne.
(m.b.)

„Sprawą jakości robót zain­
teresowała się zarówno Dyrek­
cja Przedsiębiorstwa, jak i Kó-

, mitet Zakładowy PZPR.
Wprowadzone zostały odpo­
wiednie zarządzenia i zmiany
organizacyjno-kadrowe, zmie­
rzające do poprawy sytuacji
na tym odcinku. Niezależnie
od powyższego, KZ PZPR po­
wołał problemowe komisję do
zbadania całokształtu działal­
ności Przedsiębiorstwa na od­
cinku jakości robót i usuwa­
nia usterek oraz gospodarki
materiałowej na budowach,
które swoje wnioski i ustale­
nia przekażą Dyrekcji do re­
alizacji. Komisję żobowiązane
zostały do szczególnie wnikli­
wego zbadania sytuacji na os.

Bronowice Pin.”.

Doceniamy w pełni rangę
tych przedsięwzięć, ale równo­
cześnie wyrażamy zdziwienie,-
że dopiero nasz artykuł spowo­
dował zainteresówanię, się
sprawą jakości robót ze strony
Dyrekcji.

'

Odpowiedź nosi datę 28 IX
70 r. Od napisania listu do Re­
dakcji upłynęły zatem już z

górą dwa miesiące. Generalny
wykonawca pisze, iż „w siłach
własnych realizuje ukształto­
wanie terenu i małą architek­
turę osiedla” i dodaje, że „u-
mowny termin zakończenia o-

siedlowych robót zewnętrznych
ustalony został ha 30 X 70 t.”.1

Odczekaliśmy miesiąc od po­
danego terminu, lecz niestety
— jeszcze i dziś każdy może'
przekonać się naocznie, a mie­
szkańcy os. Bronowice Płń.

przekonują się -— niestety —

codziennie, iż i ten tenhin sfi­
nalizowania robót w zakresie
zagospodarowywania terenu
dokoła bloków, nie został w

całej pełni dotrzymany. Nie
wybudowano bowiem jeszcze
wszystkich dróg4 nie ułożono
wszystkich chodników. Nie wi­
dać także postępu robót przy
tak koniecznej tutaj budowie
pawilonu handlowego, która
nie ruszyła jeszcze z miejsca.

„Stwierdziliśmy, że uwagi
dotyczące jakości robót i usu­
wania usterek — czytamy we

wspomnianym liście' KPB
wythieńione' w omawianym
artykule są słuszne. W okresie
gwarancyjnym wystąpiły po­
ważne usterki, przede wszyst­
kim w robotach posadzko­
wych. Nagromadzone odpadki
’w piwnicach budynku oraz ó-
bok niego, có zostało uwidocz­
nione na zdjęciu w Waszej ga­
zecie, Zostały usunięte?..”

Podziwiać,' tutaj można bądź
niedómyślność, bądź' też wyso­
ki kunszt sprowadzania pro­
blemu marnotrawstwa mate­
riału, czasu roboczego, naraża­
nia nerwów lokatorów nowych
mieszkań, w których zrywano
i układano ponownie podłogi
— do kwestii samego usunię­
cia zdartych, znisżęzonych
płytek parkietowych iwyle-
wek posadzkowych. Ani słowa
o tym, jakie . konsekwencje
wyciągnięte zostały w stosun­
ku do brakorobów, Szkćilnl-
ków społecznego mienia! (bp)

■
Notatki z lektury

Sens bytu a gospodarstwo domowe
nawieść — DIAMENTOWY
* PLAC zaczyna się Od mu­

zyki i tańców na Diamentów

wym Pldcu. Natalia jest je­
szcze Natalią, piękną dziew­
czyną w sukience lśniącej bie­
lą, szeleszczącej od krochma­
lu, w halce, której ciasna

gumka uwiera i lada chwila
m.oże pęknąć. Chwilami zapo­
mina o gumce i wtedy wieczór
sobotni cały wypełnia się me­
lodią, liśćmi, spojrzeniami
chłopców; opada mnóstwo
gwiazd. Pojawia się Quimet
(małpię oczka, odstające uszy),
mówi „Moja królowo..;”, mó­
wi, źe Natalia wcale nie pa­
suje do Natalii i od razu, na

resztę życia przemienia Nata­
lię w Cólómetę.

Później wszystko tak po­
spolicie, że wystarczą dwa

.zdania, śliczna sprzedawczyni
. od cukiernika wychodzi za mąż

za stolarza, rzuca wstąże­
czki, ćynfólię, bombonierki,
na rzecz pieluch, sprzątania i

gotowania. Stolarz ma naj­
pierw dużo roboty, później
mało i Colometa musi praco­
wać jako dochodząca pomocni­
ca domową u pewnych ską-
ppch i niechlujnych, państwa.
Najpierw jeśt pokój i wy­
starcza na jedzenie, potem
wojna i nędza. Jak to w fżyr
citi. Parę lat zatruwają Co-
Icmecie gołębie, które Quimet
uparł się hodować i które
strasznie brudzą. Średnio, le­
piej, gorzej, zupełnie źle, zno­
wu lepiej. Oczekiwanie, mi-

łóść, powszedniość, oczekiwa­
nie, samotność, bylejakóść.
Urodziła . się, wyrosłą, praco­
wniąt wydala na świat dwoje
dzieci, te dzieci stały się do­
rosłe. Pyta: Więc tylko ty-
le...? .

Czytam o

pominą mi
Kazimierza
d.ys mówi

i poprawią
raczej o pewnym
gatunku, który pwój cząs mię­
dzy urodzeniem, a ^śmiercią,
przyjmuje nie - w trybie iwief-
dzd.cym, lecz przede wszyst­
kim jako pytanie: „jak źyć?”^
„kim jestem?”, „czpm jest
świat?”,„czy ,istnieje . wot- .

no4ć?../\ Sadsę, źe często za

często utożsamiamy ów t r y b-
pytającyzy,lnieli-
genckością”, a inteligenckość
z pewnym rodzajem manier i

poziomem edukacji. Zawinili
.tu może najbardziej etatowi ;

opiewacze prostego człowielza.
Tęń ich prosty człowiek, ten

ich wzór do naśladowania, to

zazwyczaj prostak, pewien sie­
bie i swoićh, ćwierć^praWd ż

trzeciej ręki; przekonany,
tylko durnie

pliwości, że liczą się tylko
odpowiedzi. Piszę „może”, po­
nieważ nię^yjbiadomó, czemu h
właściwie inteligenci tak chęt­
nie i łatwo wierzą opiewa-
czom, jakby wraz z tak zwa­
nym8tatusem.społe- _

czńym ktoś im dawdt- 'mono­
pol, na tak zwaną duszę.

Ćólo mecie, a przy--
Się MAŁA KSIĘGA

Brandysa. Bran-

„dom inteligencki”
się: „wolę..,, mówić

ludzkim i

że

miewają „tóąt-

DIAMENTOWY PLAC napi- .

sała Merce Rodoreda, osoba
niemłoda — już w tysiąp dzie­
więćset trzydziestym, ósmym
wyróżniono ją którąś ze zna­
czniejszych hiszpańskich’ na­
gród literackich. W ciągu mi­
nionego ćwierćwiecza, otrzys
mdłfi jeszcze eztery inne na­
grody, aie żadna z nich nie

zapeibniła jej 'sukcesu na mię-ż

dzynarodowym rynku best­
sellerów. Jeśli wolno wnios­
kować na podstawie jednej,
przyswojonej nam książki —

Merce Ródoreda pisże pięknić
i mądrze. Ostatnio jednak ten

rodzaj pisarstwa wyszedł ja­
koś z mody. Modne są powie­
ści - pytania o sens bytu, ale

z udziałem bohaterów wy­
kształconych, dub przynaj-.
mniej dość zamożnych, -aby
móc sobie pozwolić na filozo­
fowanie. Modne Są powieści-
obrazy bezsensu bytu, ale z

udziałem bohaterów, którzy
tylko, źyją; nie-, pytając o nić.

Colometa jest trochę , taka,
jakby przyszła do Hiszpanii/z
manuskryptów Tołstoja. Hra­
bia Lew Tołstoj był może o-

statnim spośród, wielkich, któ^

ry hołdował poglądowi; źe li- ■
teratura winna zajmować się

'

pytaniami małych lu~ .

ANNA TARSKĄ.
dużymi

- dzi.

PROGRAM I

PONIEDZIAŁEK; 15.20
nika TV: fizyka (kurs
16.25 Program dnia, 16.30

Politech--

przygot.),
.r.-z..— - pztenpiić

16 40 Dla dzieci: Zwierzyniec, 17.30
Echo stadionu, 17.55 Klub rodzi­
ców, 18.25 Eureka, 19 Kronika, 19.20

Dobranoc, 19.30 Dziennik, 20 Wy­
powiedź prof. dr W. Kawalca pre­
zesa GUS-u; 20.15 Teatr TV: Ga­
briela Zapolska „Moralność Pani

Dulskiej”, 21.45 Śpiewa Ryszard
Tarasewicz, 22.10 Kino Filmów A-

nimowanych, 22.40 Dziennik, 22.55

Program na jutro, 23 Politechnika

powt.

WTOREK: 9 Język polski (kl. I

lic.), 10 Dymy i dymarki (kl. IV),'
10.55 Język polski (kl. V—VI), 11.25

„Cztery dni Neapolu” — filnijwł.,
12.49 i 13.55 Przysposobienie rolni­
cze, 15.20 Politechnika TV: jńater.
matyka (I . rok), 16.25 Program
dnia, 16.Ś0 Dziennik, 16.45 TV E-
kran Młodych, 18.30 Szlakiem do­
brej roboty^ 19 Kronika, 19.20 Do-
branoc' 19.30 dziennik, 20.05 KIF.

„Cztery dni Neapolu”, 21.20 Maga­
zyn medyczny, 21,50 Gram o von

balet — pr. rozrywk., 22.20 Dzien­
nik, 22.35 Program na jutro, 22.40
Politechnika — powt.

ŚRODA: 9 Chemia (kl. VII), 9.55

Fizyka (kl..VIII), 10.25 „Saga rodu
• Forsytów?’, 11.55 Fizyka (kl. VI),

12.45 Wybieramy zawód, 15.20 Po­
litechnika TV: matematyka (kurs
przygot.), 16.25 Program dnia, 16.30
Dziennik, 16.40 Dla mł. widz.: Au­
la, 17.15 Magazyn ITP, 17.30 Wśród

: rybaków Gryfa, 18 Tu Rzeszów,
18.20 PKF,

’ 18.30 „Od Archangiel-
: ska do Amurską9* — rep. film., 19

Kroniką, 19.29 Dobranoc, 19.30

Dzienniki 20 Porywacze — rep.i
• 20.40 „Saga rodu Forsytów*’/ —

film, 21.30 Światowid, 22 Epita-
j fium na śmierć Billie Holiday- —

pr. mużyczny, 22.20 Dziennik, 22.35
• Program na jutr-o, 22.40 Politech­

nika — powt.

CZWARTEK: 8.15 Matematyka w

szkole, 9 Historia (ki. V), 10.55 Ję­
zyk polski (kl. I—IV lic.), 12.45 i
13.30 Mechanizacja rolnictwa, 15.20
Politechnika TV: geometria Wy­
kreśliła, 16.25 Program dnia, 16.30

Dziennik, 16.40 Dla ml. widz.: E-

krah
18.10
18.45
18.50
Kronika,

'

z bratkiem, 17.40 Poligon,
Polska .. pieśń artystyczna,

. Przypominąmy, radzimy,
Rozmow-y o książkach, 10

19.20 Dobranoc, 19.30

Dziennik, 19.55 Teatr Kobra Fr.

Durbridge „Melissa” odć. II, 21.05
Alfabet rozrywki, 21.50 Dziennik,
22 05 Sprawozdanie z między nar.

turnieju w hokeju na lodzie Pol­
ska — związek Radziecki, 22.40
program na* jutro, 22.45 Politech­

nika — powt.

. PIĄTEK: 9.55 Zajęeia techniczne

(kl VIII), 10.25 „Jej siedem wie­
czorów” - film CSRS, 11.55 Wy­
chowanie plastyczne (kl.
18.45 Przysposobienie obronne (KI-
I_iii lic.), 15.20 Politechnika Tv.

matematyka (I rok), 16.25 Program
dnia, 16.30 Dziennik. 16.40 Dla 6z«-
ci: Pora na Telesfora, 17.35'Nie

tylko dla pań, 18 Godzina szcze-
"

. ,n nn T'»«-v'KrałH’W^,
lk, 20.05 „Szczęście
— film seryjny, 20.30
Teatr TV: H. Ibsen

22.50 Dziennik,
Poli-

rości, 19 Kronika, 19.20 Dobranoc,
19.30 Dziennik, 'Ml

małżeńskie” -

Kraj, 21.10
„Dzika kaczka”,
23.05 Program na jutro, 23.10

technika powt.

mał-
miez-

; SOBOTA: 7.55 „Szczęście
żeńskie”, 8.20 „Znajoma czy
najoma” film ang., 9.55 . Nauka
ó człowieku (kl. VIII), 10.55: GeO-

grafia (kl. VII), 11.55 Geografia
(kl. VI), 15.15 TV kurs rolniczy,
15.45 Program tygodnia, 16.05., O-

ferty, 16.20 Wychowanie fizyczne
naszych ? dzieci, 16.30 Dziennik,
16.40 Dla mł. widz.: „Jak jo se zaś-

.piwom” — wystąpi dziecięcy zes­
pół przy Szkole 1 Podst. w’ Łącku
oraz St. Klimek z Krakowa, 17.20
„Ślerioża". iUńa radz„ ISjsa Tfele-

Echo, 19.20 Dobranoc, 19,30 Moni­
tor, 20.20 Z wizytą u Was, 21.40
Dziennik, 22 „Znajoma czy niezna­
joma”, 23.30 Program na jutro;;

NIEDZIELA.* 8 Program1dnia,
8.05 TV kurs -rolniczy^ 8.40 Przy­
pominamy,- radzimy, 9 TV Klub
Śmiałych, 9.30 Dla mł. widz.: Ży­
rafa w oknie” >— film CSRS, 5-0-40
„Panowie w cylindrach’’ — film
USA, , 1Ł20 Dzielnik, 12.30 Prom
— program w wykonaniu Orkie­
stry PR i TV w Krakowie pod
dyr,; R. Czajkowskiego!, A. Hiolski
— śpiew, J. Jatgoń. — organy,
13.20 Przemiany, 13-50 W Rydlów-
ce ~ ż cyklu Kraków mało znany,
14.20 Piosenka dla Ciebie, 15.10 W

obiektywie notatnik filmowy z

krajów socjalist., 15.40 Tele-Uni­
wersjada — teleturniej, 16.40 Fi­
nałowe spotkanie ligi koszykówki,
17.20 Folklor żywy, rep- film.,
17.50 PKF, 18 Estrada Literacka,

19.20 Dobranoc. 19.30 Dziennik,
20.05 Koncert laureatów VIII O-

góln. Festiwalu pioseliki i Pio­
senkarzy Studenckich, 21.20 ,,Na
miłość nigdy nie jest późno” —

film węg., 22:35 Magazyn śporto-
wy, 23.30 Program na jutro.

PROGRAM II

WTOREK: 18.40 Program dńia,
18.45 Kurs jęz. rosyjsk. 19.20 Do-

bfónoc,' 19.30 Dziennik, 20,05 Kom­
puter na ścieżce krytycznej —pr*
z cyklu: Komputer -tdla wszyst­
kich,' 20.35/,/ Ceną decyzji: OTV
Kraków na antenie, 21.35 24 go­
dziny, 21.45 Kurs jęZy. hng. dla te-

chników, 22.15 Kino Wersji Ory­
ginalnej „Saga rodu Fo-rsytów”,
23.05 Program na środę.

ŚRODA: 17-25 Program 'dnia,
17.30 Kurs jęz. ang. di a techników,
18 Spotkanie w hokeju.; na lodzie

Związek Radziecki — Czechosło­
wacja, 2C.20 Młodą. Polska w mu­
zyce, 21.2Q 24 godziny,'21.30 ziemia

planeta ludzi — prowadzi st. Jan­
ikowski, 22 “

nn tii
no Werśji
eonj u gal”,
tek.

KursZ jęz. .fr., ?22.30 Ki-

Oryginalnej „B onheur
22.55 Program na pią-

17.25 Program dnia,
____ ____ jęz, fr. .— powt., 18

Spotkanie w. hokejii na lodzie -y-
CSRS Szwecja, 20,20 Polska .1970

pr. z cyklu. Glob, 20.50 I. Gogo­
lewski z cyklu: W pracowni arty­
sty, 21.25 .24 godziny, 21.35 Kurs

jęz. ros’, 22.05 Kino Wersji Orygi­
nalnej „Ożidania” — film radź.,
22.40 Program na jutro.'1’- -

PIĄTEK:
17-kurs.

: SOBOTA? 18.45 Program dnia,
18i50 Świat ■■w kamerze. naszybh
reporterów, ,19.20 Dobranoc, 19.30
Monitor, 20.20 .,273 dni poniżej ze­
ra” — film pól., 21.40 P. Czajkow­
ski . T-i Symfonia Manfreda op. 58,
gra orkiestrą ^śymfóniezńa Z SRR
pod dyf. E. Świetłańowa.

NIEDZIELA: 16.05 Program dnia,
16.10 Literatura i film: „Matka Jo-
anna od’ Aniołów*’ — film pól., 18

Spotkanie w hokeju na lodzie —

ZSRR -- Szwbcja, 20.20 Studio 63 i
A. Mickiewicz „Pan Tadeute” lit

księga „pmizgi’\, 21.20 Nic nó- ,

wego — przed karilerą Sz. Kófoy*
liński, 21.40 Klub, Dobrej Książki,
22 Dziennik, 22.30 Refleksje na do*
branoć, 22.35 Program na wtorek.
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PRACOWNICY POSZUKIWANI

Zakłady Produkcji Elementów Budowlanych „Ska­
wina” — w Skawinie, ul. Energetyków — zatrudnią
natychmiast w Wydziale Produkcji następujących
pracowników (mężczyzn):

MŁYNOWYCH SUROWCÓW MINERALNYCH,
HARTOWACZY , BETONU KOMÓRKOWEGO,

‘ MASZYNISTÓW MIESZAREK JEZDNYCH,
OPERATORÓW SUWNIC z uprawnieniami,
ROZŁADOJVYWACZY,..FORM,
ROBOTNIKÓW , TRANSPORTOWYCH.

Reflektuje się również na:

wykwalifikowanego MECHANIKA SAMOCHODO­
WEGO,
HYDRAULIKÓW z praktyką zawodową,
KIEROWCÓW SAMOCHODOWYCH z II kat. pra-

; wa jazdy.
’

Do pracy na stanowiska w Wydziale Produkcji
przyjmowani będą również kandydaci nie posiada­
jący kwalifikacji zawodowych, dla których przewi­
duje się zorganizowanie odpowiednich kursów. - ;

Praca w układzie 3-zmianowym.
Wynagrodzenie reguluje Układ Zbiorowy Pracy

w budownictwie. — • - - -

Ząkłądz ząpęwn|\ ■
____ ____

A . k -

budowlanego (bloczków z betonu komórkowego) na

własne potrzeby pracownika.
Zgłoszenia przyjmuje Sekcja Kadt" ZPEB „SKA­

WINA” — Skawina, ul. Energetyków.

Po roku nienagannej pracy,
pierwszeństwo zakupu materiału

jloćżków z betonu komórkowego) na

miesięcznego dziecka, po­
szukuję!. Karłowicza 17/2,
tel. 356-34, po godz- 18.

Praca Nauka

POMOCY do 2 dzieci pil-
,nie'-poszukuję. Tel. 271-69,
telefonować prószę rano

lub wieczorem. 42167-g

KURS
SAMOCHODOWY

i MOTOCYKLOWY

rozpoczyna w dniu
8 grudhia ZDZ

Kraków, ul. Dietla 38,
telefon 653-12, 623-24.

PRZYJMĘ pomóc domo­
wą na stałe. 18 Stycznia
44 m. 2, tel. 338-94.

DOCHODZĄCEJ do 15—

I

i
i
i'
i’

............. C:

DOCHODZĄCA do dziec­
ka 1 potrzebna. Kraków,
ul. Szlak 10/9, oficyny.

Matrymonialne

Rodoreda. DIAMENZ
PLAC. £Tłum. Zofia

Gabinety Instytutu Kosmetycznego
„VITA” w Krakowie

będą otwarte w niedziele

przedświąteczne: O
• 6 i 13 grudnia, w godz. 9—13

• 20 grudnia, w godz. 8—16.

Polecając znane z wysokiej jakości usługi
kosmetyczne, kalotechniczne (manicure,
pedicure) i fryzjerskie damskie, informu­
jemy, że w tych dniach obowiązywać bę­
dą ceny normalne, jak w dniach powszed­
nich. ..

Instytut Kosmetyczny „VITA”

Lokale

POKÓJ w ‘śródmieściu

wynajmą studentowi, stu­
dentce — zaraz. Kraków,
tel. 370-49, w godz. 15—20.

PŚY wilczury ,*-*■.owczarki

niemieckie, pudelki, mło­
de, . sprzedam. KrakóW,
Kaletników 18/9. -

Różne

Sprzedaż
FORTEPIAN markowy —■'
krótki,, angielska' mecha­
nika, sprzedam pilnie. —

Kraków, Solskiego 17/4.

WYTWORNE suknie ślub­
ne, welony, suknie dla
druhen, duży wybór su­
kien sylwestrowych pole­
ca wypożyczalnia „Lena'*€.
Krystyna? Karzyńśka —

Kraków,:'-ui/-Rr. Nulió 12/?
21, tei. 576-78.

„SKODA S 100“ nowy, z

gwarancją, sptzedatń. ~

Tel. 365-67- 42156-g

MONETY stare kupi do
zbioru' żełarmfśtifż. Kra­
ków, Sienna 11.

Posiadacze, prywatnych samochodów!

Merce
TOWY

Chądzyńska.. CZYTELNIK 1970.
, Cena 14.— zł.

PANNA, 27-letnia, praco­
wnik . umysłowy, dobrze
sytuowana, pozna w ce­
lu matrymonialnyni inte­
resującego' kawalera, 27—
35 lat, wykształcenie mi­
nimum średnie, wzrostu

powyżej 165. cm, mężczyz­
nę poważnego, zrównowa­
żonego, skłonnego do re­
fleksji, inteligentnego, mi­
łośnika przyrody, turysty­
ki i dyskusji, romantyka,
z fantazją i poczuciem
humoru. Fotooferty kie­
rować: ,,l?rasa“. Kraków,
Wiślna 2, dla nr 41910.

CHŁODNICE
zabezpieczają płynem
chłodniczo-konserwacyjnym ■
«BORYGO»

w samochodach o

Krakowskie Zakłady
w punkcie usługowym
(obok Matecznego), tel. 610-21, w godzinach od 8 do 16.

zamkniętym obwodzie chłodzenia —

Chemiczne Przemyślu Terenowego
w KRAKOWIE, ul. PODSKALE 11 a
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Naftowcy, geolodzy, geofizycy
obchodzą dziś swoje święto

Niedzieu

6=

Kiedy?

Widoczny aa zdjęciu
będzie stosowany jutro
Kraków 1 z okazji u-
zakończenia obchodów setnej rocz­
nicy urodzin _W. I. Lenina' w o-

kręgu krakowskim.

obchodzi dziś
rzesza polskich
tym 3 wielkie

krakowskie:
Geofizyki Gór-
Naftowy oraz

Poszukiwań Naf-

i

kasownik
w UPT

uroczystego

Święto górnicze
również ogromna
naftowców, w

przedsiębiorstwa
Przedsiębiorstwo
nictwa, Instytut
Przedsiębiorstwo
towych.

W pełni wykonany zostanie w

skali krajowej program prac
poszukiwawczych obecnej 5-latki

obejmujący wykonanie 2.250 tys.
m/b Wierceń oraz wydobycie po-

UlBHEU£niHK|g|||g|||ij|U|gSIHUn|UnuH|ggn|U||m|U|gH|||HU

Choinka—radość dla dzieci

kłopot dla leśników
Później niż zazwyczaj przy­

stąpiono w tym roku do wy­
rębu drzeweks; na świąteczne
choinki. Przy temperaturach
utrzymujących ■,się stale po­
wyżej zera trzeba było zwle­
kać ze ścinką do ostatniego

Srebrny jubileusz
Teatru Kolejarza

93 premiery, ok. 4 tys. przedsta­
wień, i min 600 tys. widzów — oto

jak w suchych liczbach zsumować
można 25-ietnią działalność jedne­
go z najstarszych i posiadających
najświetniejsze tradycje zespołów
amatorskich — krakowskiego Tea­
tru Kolejarza ZZK.

Ną wczorajszej jubileuszowej u-

roczystości wszyscy zgodnie pod­
kreślili to, co w działalności tego
teatru liczy się chyba najbardziej;
to, że zdobył sobie stałą, przywią­
zaną publiczność, która teatr ten

. uważa za swój. A publiczność ta,
to głównie pracownicy kolejowi
całego krakowskiego okręgu.

Do wielu życzeń, gratulacji , i
pozdrowień, które wczoraj prze­
kazano dyrekcji teatru oraz je­
go zespołowi pragniemy dołączyć i
swoje, z głębi serca płynące ży­
czenia sukcesów w niełatwej prze­
cież pracy na rzecz upowszech­
niania w naszym społeczeństwie
dóbr kulturalnych. Życzymy ko­
lejnych 25 lat. (elg)

i
n

Pokazanie dorobku planowania
przestrzennego, określenie roli
planów miast. w. kształtowaniu
procesów urbanistycznych, kon-

. frontacja zamierzeń z rzeczywi­
stością, oto idee zorganizowanej
przez; Krakowski Oddział Towa­
rzystwa Urbanistów Polskich wy­
stawy zatytułowanej „Ufbanisty-
ka i Ty”. Jej cel —• to zapoznanie
społeczeństwa z problemami pla­
nowania przestrzennego oraz

przedstawienie w sposób obrazowy
wyników działalności inwestycyj­
nej.

Wystawa otwarta została dziś w

gmachu Muzeum Narodowego
przy al. Ś-Maja 1. Na przykładzie
planów, aktów legislacyjnych oraz

realizacji miast, osiedli, zespołów
usługowych i
oraz węzłów

, przedstawiona
myśli, i działalności
planowania miast i osiedli w na­
szym kraju.

Równolegle
trwać będzie
odbywać się
maty związane
przestrzennym.

Urbanistyka i Ty“

wypoczynkowych
komunikacyjnych,
zostanie ciągłość

w zakresie

z wystawą, która
do 28 grudnia br.,

będą odczyty na te-
z planowaniem

(J)

momentu, gdyż w przeciwnym
razie otrzymalibyśmy choinki
nadmiernie wysuszone, z opa­
dającymi już igłami. Za to te-

/haz Służba leśna ma pełne rę­
ce roboty: lasy naszego woje­
wództwa mają dostarczyć
170 tys. drzewek. Z tej ilo­
ści dla mieszkańców Krako­
wa przeznaczono 35 tys., dla
pozostałych miast wojewódz­
twa — 30 tys. i do sprzedaży
bezpośrednio w nadleśnic­
twach, gdzie zaopatruje się
okoliczna ludność — 20 tys.
Reszta to eksport dó innych
województw i do Warszawy.

Jak co roku przedsięwzięto
wszelkie środki, by uchronić
lasy przed dewastacją wyni­
kającą: z nielegalnego wyrębu.
Okręgowy Zarząd Lasów Pań­
stwowych i Komenda Woj.
MO opracowały wspólnie plan
działania. Służba leśna i fun­
kcjonariusze milicji roztoczą
nad lasami szczególną opiekę,
obostrzając równocześnie kon­
trole na drogach.

Niełatwym do rozwiązania
problemem jest wybór między
dobrem lasu, a życzeniami na­
bywców. Wiadomo — każdy
chciałby mieć jodełkę, a tym­
czasem jodły stanowią tylko
około 10 proc, naszego drze­
wostanu i w dodatku rosną
o wiele wolniej niż» świerki.
Dlatego leśnikom ciężko jest
zdecydować się na wycinanie
tych cennych młodników. Ofia­
rowują natomiast bez żadnych
ograniczeń stroisz, czyli pięk­
ne jodłowe gałęzie, z których
można robić różnej wielkości
choinki. Niestety do tej pory
nie udało się znaleźć wyko­
nawcy: nie chce się tego zada­
nia podjąć ani „Las”, ani żąd­
na spółdzielnia, mimo nie­
wątpliwej opłacalności przed­
sięwzięcia. Kwiaciarnie przy­
gotowują tylko malutkie
przystrojone już choinki, któ­
re nie każdemu odpowiadają.
Czy nie mogłyby sprzedawać
rówhież większych i bez oz­
dób? A może zainteresowało­
by się tą propozycją Przeds,
Zieleni Miejskiej, dla którego
grudzień jest „martwym sezo­
nem”, a móżę „Żaczek”, a,mo­
że harcerstwo, które nieraz
już zajmowało się handlowo-u­
sługową działalnością, aby że­
brać fund usze na jakiś poży­
teczny cel? (hs) i

nad 15 min ton bituminów to jest
ropy i gazu łącznie.

Bardzo poważne osiągnięcia y-
zyskano w rozpoznaniu
nym terenu w związku
zbliżającej się 5-!atce
zwiększy się wydobycie
py a także powiększy ilość wier­
ceń. -

Wzrost wydobycia gazu ziemne­
go stworzył także możliwość
zwiększenia jego dostaw dla prze­
mysłu i ludności, co pozwoliło na

zwiększenie np. eksportu węgla w

łatach 1969—1970 dokładnie o 2.854
tys. ton wartości 19.978 tys. dola­
rów*

Dziś w Teatrze Rozmaitości od­
będzie się po południu uroczysta
akademia dla załóg wspomnianych
instytucji, podczas której wręCzo- ■
ne zostaną odznaczenia państwo­
we a także sztandar dla Przedsię-!
biorstwa Poszukiwań Naftęwyęh.

*

tradycyjna Barburka
dziś w kopalni soli

ęeologicz-
zczymw

znacznie
gazu i ro-

czenlu Przemysłu Nieorganiczne­
go. W programie uroczystości:
zwiedzanie szybu Kinga oraz aka­
demia; -podczas której zasłużeni
pracownicy otrzymają wysokie
odznaczenia.

•*

Prezesa CentralnegoZ udziałem
Urzędu Geologii oraz gości z Cze­
chosłowacji i NRD odbjwa się
dziś uroczystość Dnia Górnika w

Przedsiębiorstwie Hydrogeologicz­
nym przy ul. Wadowickiej.
inHUlItniflUIHIIłHtlllliiHillfUllillillllillłl
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Saby
Kryspina

grudnia
Mikołaja
Emiliana

Teatry
SOBOTA i

Słowackiego 19.15 „Janęslk
malowane”.

19.15 „Król
kameralny 19.15

Rozmaitości 17.15
przedmieścia”

Centralna
odbywa się
i barytu w Wieliczce. Uczestniczą
w niej przedstawiciel^ wszystkich
placówek zrzeszonych w Zjędno-

„Mikołaj**
w Domach Dziecka
Jeszcze tylko kilka dni skłt-

dać można podarunki mikoła­
jowe dla dzieci z Domów
Dziecka! Przyjmuje je co­
dziennie ZU ZMS WSE, Kra­
ków, Rakowicka 27, pawilon
B,1p.odgodz.10do17.Pie­
niądze kierować należy na I
OM PKO 4-9-1568.

Oczekujemy na podarunki,
dziękujemy! (mar)

„Mały.** — film reżysera J. Dzie­
dziny wchodzi w dniu 6 bm. na
ekran kina „Świt” w Nowej Hu­
cie. Opowiada on o czterech mie­
szkańcach hotelu robotniczego w

Warszawie, przybyłych ze wsi, a

pracujących na budowie. Czują
się w mieście obco, nie mają per­
spektyw na zameldowanie, żyją
prymitywnie w poczuciu tym­
czasowości. Już tylko najmłodszy
z nich „Maljr” (gra go Janusz
Gajos .— na zdjęciu) próbuje wy­
rwać się z zamkniętego hotelowe­
go kręgu.

JERZEGO OFIERSKTF-
GO gościć będzie Krakow­
ska Etrada w kawiarni
„Jubilat” ńa recitalach w

dn. 15 i 16 grudnia o godz.
18i21.

i Dziś polecamy szereg artykułów,
które będą na pewno pomocne

* w

okresie porządków i przygotowań
przedświątecznych.* •

— szczotki do zamiatania w ce­
nieod56do96zł, •

— zmiotki w cenie od 27 do 50 zł;
• — szczotki do szorowania

— szczotki do mycia naczyń
— szczotki do mycia wanien

'

trzepaczki do dywanów
■— wióra dó podłóg
— wagi stołowe 5, 10 i 20 kg
— blachy do.pieczenia otwarte w

cenie 10 50 zł
— babki bez tulejki
•— ubija Cze do piany korbowe w

cenie 70 zł
—* młynki do pieprzu w cenie

19i20zł
otwieracze do konserw w ce­

nie 8 zł« K-10835

Notatnik krakowski
DZIŚ O GODZINIE*

15 — Pawilon Wystawowy, pi.
Szczepański 3 a —• otwarcie wy-’
stawy PREZENTACJE — będącej
przeglądem artystycznego dorob­
ku nowohuckiego środowiska pla­
stycznego!

★ 19 — KDK Sala Marmurowa
—- „Wieczór Poezji Polskiej” z o-

kązji XVII Ogólnopolskiego Kon­
kursu Recytatorskiego; i o 19 —

„żięmia — błękitna planeta” Ma­
sa i Oceany. Odczyt, J. Dziadosza.

JUTRO O GODZINIE: *

*u—KDK„NietylkowOpo­
lu” koncert, z konkursem 1 piosen­
karskim,,. gra. zespół „To i Owo”.

12 — Pawilon Wystawowy —

projekcja Tr^h-cuskicłi^filńiów kr. ‘

metr, o sztuce: Impresjonizm,
Mpnsieur Degas, Kronika. Komen­
tarz w jęz.. francuskim.

12 — Zbiory Czartoryskich^ ul.
Pijarska 6 -—.projekcja filmów:
Muzeum Aleksandra Puszkina w

Moskwie, Biblioteka Woltera.
#19—KDK — Fraszki J. Ko­

chanowskiego w wykonaniu Tea­
tru Poezji KDK.

A POZA TYM: •

jfc W niedzielę, 6 bm. o godz. 13
w operze „Straszny* dwór” wystą­
pią gościnnie soliści Opery Śląs­
kiej :Halina Korner w partii Jad­
wigi i Zbigniew Platt w partii
Stefana.

W poniedziałek, 7 bm. o godz.
10.30 odbędzie się w Instytucie Pe­
diatrii AM posiedzenie nadzwy­
czajne Pol. Tow. Pediatrycznego z

wykładem prof. dr E. Gautier z

Lozanny (Szwajcaria) pt. „Acidose
ląetiąue” (kwasica mleezanowa).
Wykład będzie tłumaczony.
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czyli na szklą
Modrzejewskiej
Mięsopust'
„Hipnoza”,
„Królowa
(przedst. zamkn.). Ludowy 19.15
„Kordian”. Muzyczny 19.15

„My chcemy tańczyć”. Grote­
ska 19.15 „Farsa o śmierci,
która o mało nie umarła**.
Filharmonia 19.30 Koncert
symfoniczny. Teatr „38” (Ry­
nek Gł. 9) 20.15 „Niejaki Piór­
ko”.' Teatr Kolejarza
„Przewodnik Tatrzański**
wiarnia Literacka 22 „Nie
bójmy się Aleksandra Fredry’*
Piwnica pod Baranami 22.30
„Kawałki Włodka”.

NIEDZIELA
Słowackiego 14 „Straszny

dwór”, 19.45 „Janosik, czyli na

szkle
skiej
19.15
ka’*.
19.15

11 „Tajemniczy ogród”,
„Królowa przedmieścia”,
dowy 15.30 „Niezwykła przy­
goda’*, 19.15 „Fircyk w zalo­
tach”. Groteska 10 „Tomcio
Paluszek”,’ 15 „Tajemnicza szu­
flada”. 19.15 „Farsa o śmier­
ci, która o mało nie uma-rła”.
Kolejarza 15, 19 „Przewodnik
Tatrzański”.
„Niejaki
pod

skiego 5) 16, 18, 20 „Czas mi­
łości” (rum. 1. 16). Dom Żoł­
nierza (Lubicz 48) 15.45, „Za­
wodowcy” (USA/ L 16). Kultu­
ra (Rynek Gł. 27) 15.45, 19
„Kolumna Trajana” (rum. 1.
14). Wiedza 47 „Dialog 20-40-
60”. Chemik (Zakopiańska S2)
19 „Dwaj panowie bez para­
sola” (rum. 1. 16). Związkowiec
(Grzegórzecka 71) 17, 1.945 „Ry­
szard Lwie Serce i Krzyżow­
cy”' (USA, 1. 14). ZZK Proko-
cim (Bieżanowska 71) 18 „Ma­
jor Dundee” (USA, 1. 16).

KINA W NOWEJ HUCIE
Świt 15.30, 18, 20.30 „Bitwa o

Anglię” (Sng. 1. ? 14). M, Sala
15, 17.30, 20 „Buntownik7 bez
powodu” (USA, 1. 16). Świato­
wid 15.45, 18, 20.15 „Dziewczy­
na na jeden sezon” (rum. 1. 16)
Sfinks (Majakowskiego 2) 16,
18, 20 „Tajemnice szyfru”
(ruaJ^1. 16).

NIEDZIELA

19
Ka-

malowane”* Modrzejew*
15 „Król Mięsopust”^

„Uciekła mi przepiórećz-
Kameralńy 15 „Hipnoza”

„Mniszki”. Rozmaitości
19 15
Lu-

Teatr
Piórko”. .

Baranami jak w

Kina
SOBOTA

Kijów 14.15, 17, 19.15
ko”
17.30, 20.15
(ang.-fr. 1.
13.15, 16.30,
Neretwą”
nóść 15.45,
tyczni’*
„Boom”

„38” 17
Piwnica
sobotą.

„Shala-
(ang. 1. 14). Uciecha 14.45

„Noc gen drałó w”
. 16). Warszawa 10,
, 19.45 „Bitwa nad

(jug. 1. 14). Wol-
18,

(poi. 1. 16).
(ang.

20,15 „Roman-
22.15

__ , -16). Apollo
10, 12.30 „zamek pułapka” (fr.
wł. 1. 16). 15.45, 18, 20.15 „An­
gelika i sułtan’
Wanda 10, 12.15
cznej młodości1
16, 10, 20 „Gang Olsena”
1. 16).
15) 15, 18 „Jak rozpętałem TI
wojnę światową1
(poi. 1. 14). Sztuka (studyjne)
10, 12.30, 15.30, 18, 30.30 „Wczo­
rajszy świat” (NRD, 1. 16).
Wrzos (Zamojskiego 50) 15.45,
18, 20.15 „Powrót rewolwerow­
ca” (USA, 1. 14). Zuch (Kro­
woderska 8) 15, 18 „Krzyżacy”
(poi. 1. 12). Melodia (Zwierzy­
niecka 1) 15.45, 18, 20.30 „Top-
k&pi” (USA, L 16). Wisła (Ga­
zowa 31) 11, 13 „Ostatni kurs”
(poi. 1. 16). 15.45, 18, 20.15
„Dziewica dla księcia” (wł. 1.
18). Maskotka (Dzierżyńskiego
55) 11, 13 „Zamieńmy się mę­
żami” (USA, 1. 18), 15.30, 18,
20.30 „Casanova 70” (wł. 1. le).
Tęcza (Praska 52) 17, 19
cy skalpów” (USA,
Ugorek (os. Ugorek) 17, 19
„Milion lat przed naszą erą”
(ang. 1. 14). Mikro (Dzierżyń-

” (fr. I. 18).
„Kraina wte-

” (rurn. 1. 7).
(duń.

Mł. Gwardia' (Lubicz

cz.IIiIII

„Łow-
1. 16).

Pierwsza samodzielna praca

Kijów 11, 14.15, 17, 19.45 „Sha-
lako”. Uciecha 11, 14.45,
26.15 „Noc generałów”,
nośe 10,
18, 20.15
Gwardia
„Jak

17.30,
wol-
13.45,12.15 „Boom’

„Romantyczni”. , Mł.
12, 14.45, 17, 19.15

rozpętałem II wojnę
światową” cz. II i III. Wrzos
12, 14, 16, 18, 20.15 „Powrót re­
wolwerowca”. Maskotka 15.30,
18^ 20.30 „Casanovą 70”. Ugorek
15, 17, 19 „Milion iat przed
naszą erą”* Tęcza 15, 17, 19
„Łowcy skalpów’*. Wisła 11, 13
26 „Markiza Angelika” (fr. 1.
16), 16, 18, „Dziewica dla księ­
cia”. Mikro 11 „Działa Nava-
rony” (ang. 1. 14), 16, 18, 20
„Czas miłości”. Dom Żołnie­
rza 15.30, 18, 20.15 „Zawędów-
cy”; Kultura 11; ,^Na pomoc”
(ang. h 11), 15.45, 19 „kolum­
na Trajana”. Chemik
19.15 „Dwaj panowie
rasola”. Związkowiec
„Ryszard LWie Serce
żewcy”. ZZK Prokocim
„Chłopcy z fantazją” (fr. I.
145, 18 „Major Dundee”. War­
szawa, Apollo, Wanda, Sztuka
Żueh, Melodia — jak w sobo­
tę.

14.45, 17
bez pa-
17, 19.! 5
i Krzy-

16.30

PROGRAM DLA DZIECI

Wrzos li, Melodia 11, lt, 13
Maskotka 10.15, 11.15, 12.15, 13
Ugorek 11, 12, 13, Dom Żoł­
nierza 12.30, Związkowiec 12.

KINA W NOWEJ HUCIE
Świt D. Sala 13, 15.45, 18,

20.15 „Mały” (poi. 1. 16). M.
Sala, Światowid, Sfinks —

jak w sobotę,
PROGRAM DLA DZIECI ■:

Sfinks 10, li, 12 Światowid
11.15.

Telewizja
SOBOTA — I: godz. 15.15

program dnia. 15.26 Program
tygodnia. 15.40 Recenzje kra­
kowskie. ,15.55 TV kurs rolni­
czy. 16.30 Dziennik. 16.40 Za­
interesowania nastolatków —

film węg.
książkach,
turniej w

Spotkanie
,Pegaz. 19.20

I:

18.40

17.05 Recenzje •

17.20 Mi^dzynar.
piłce ręcznej. 18.15

z przyrodą.
Dobranpc. 19.30

Monitor. 20.20 Barburka. 21.30
Dziennik. .21:50 „Życie zaczy­
na się o 8-mej” — film NftF.
23.30 „Rytmy Ameryki Łacin»
skiej” — film NRD.

gram na niedzielę.
NIEDZIEL A — 1:8

dnia. 8.05 TV kurs
8.40 Przypominamy,
9 Dla
łych,
mui
mów
nar,
piłce

o.oo Fro-

Program
rolniczy/
radzimy.

. mł. widz. TV klub śmią-
9.36 Nowoczesność w do-
zagrodzie. 10 Kino, fil-
amatorskich. 11 Między-
finałowe spotkanie w

ręcznej. 12.10 Dziennik.
Górnik .ci., ja górnik — z

folklorystycznej A. Dy-
gacza. 12.55 Przęmiany. 13.25
„Zakochani” — film radź.
14.45 Dla dzieci: Zimowe ma­
rzenia z cyklu kabaret „Czar­
ny Piotruś”. 15.15 W zaułkach
Buchamy. 15.40 Spotkanie z pi­
sarzem. 16.10 Studio 63: A.
Mickiewicz „Fan Tadeusz” —

księga li Zamek. 17t05 Jubi­
leuszowy . puchar w łyżwiar­
stwie figurowym. 19 PKF.
19,10
19.20
20.05
20.50
CSRS. 22.05 Magazyn sporto*
wy, 22.50 Program na jutro.

SOBOTA — II: 18.40 Prog­
ram dnia. 18.45 Świat w ka­
merze naszych reporterów.
19.20 Dobranoc. 19.30 Monitor.
20.20 „Narodziny życia” —

film popul.-nauk. 21.10 Młodzi
kompozytorzy polscy. 21.45
Góry o zmierzchu — film. 22.15
24 godziny. 22.25 Program II
proponuje. 22.35
niedzielę,

NIEDZIELA —

gram dnia. 17.45
ska dawniej i dziś. 18.15
i rzeczywistość — film.
Dobranoc. 19.30> Dziennik.
Studio Współczesne —

sco — „Lekcja”,
przełomie epoki —

Galeria sztuki —

merą prof, J. Starzyński. 21.45
Refleksje na dobranoc. 21.50
Program na wtorek.

uczniów Liceum Sztuk Plastycznych

I
I

II

Rozmowy przy herbacie

Młoda i ambitna Grupa Nowa Huta
B an JANUSZ TRZEBIATOWSKI, artysta - .plastyk, absolwent
■ krakowskiej ASP, od 12 lat mieszka i działa w Nowej Hu-
cie. Niedawno został wybrany prezesem stowarzyszenia twór*
czego Grupa Nowa Huta.

— Czy jest Pan zadowo­
lony z wyboru adresu?

—• Bardzo. Powiem szcze­
rze, że w pierwszej chwili
ściągnęło mnie mieszkanie. A

potem zafascynowało na do­
bre ciekawe socjologicznie
środowisko ludzi, gdzie mo­
żną pracować twórczo i co

Ważniejsze w jakiś sposób
oddziaływać na to środowis­
ko. Jestem zdania, że dobrze
zrobiona dekoracja na akade-

czy starannie opracowa­
ny druk informacyjny, który
oglądają setki ludzi, ma wię­
ksze społeczne znaczenie niż
obraz czy grafika warsztato­
wa.

— Jak przedstawia się
środowisko plastyczne w

Nowej Hucie?.
— Jest duże, liczy ponad 80

osób, młode, aktywnó, pozba­
wione przypadkowych łudzi,
twórcze — o czym może naj­
lepiej świadczy fakt, że kie-

dy rzuciliśmy hasło organi­
zowania cyklu pokazów twór­
czości, ponad 50 proc, kole- .

gów od razu miało co poka-\
zać na- indywidualnej wysta­
wie. Są wśród nas koledzy o

nazwiskach głośnych w Pol­
sce i za granicą. Teraz po wie­

lu latach działalności zawiąza­
liśmy stowarzyszenie pn. —

,.Grupa Nowa Huta**..
'
— Jaki jest program Gru­

py Nowa Huta?
— Zamiast odpowiedzi za­

cytuję fragmenty założeń pro­
gramowych i organizacyjnych
Grupy: „Stowarzyszenie twór­
cze Grupa Nowa Huta sta­
nowi reprezentatywny trzon
środowiska plastycznego Hu­
ty. Nowa Huta stanowi siłę
inspirującą twórczość Grupy.
W tym układzie nie zakłada
się programu warsztatu i do­
puszcza pełną swobodę indy­
widualnych poszukiwań twór-

czych. Działalność Grupy ad­
resowana jest głównie do kla­
sy robotniczej . i młodzieży o-

raz- młodej inteligencji twór­
czej. Grupa prezentuje ambi­
cje intelektualne dzielnicy, u-

czcstniczy czynnie w ważniej­
szych poczynaniach kulturo­
twórczych dzielnicy”.

— Rozpoczynający się
właśnie cykl wystaw ^Pre­
zentacje 70** świadczy, źe
program nie pozostał tylko
ną?papierze...■ A ponadto zbieramy o-

brazy i grafiki dla nowo po­
wstającego Domu Dziecka w

Bieńczycach . wsi, , chcemy
tworzyć mini - galerie w za­
kładach pracy, a że mamy o-

biecany mały lokal pyzy, al.
Róż zamierzamy urządzić tam
własną galerię.

— Nad czym, pracuje o-

statnio Pan Prezes?
Przygotowuję wystawę

medali mojego projektu dla
muzeum wrocławskiego i
Nowej Huty.

— Dziękuję za rozmowę.
(bz)

Troska gospodarzy Nowej Huty
o estetyczny wygląd swojej dziel­
nicy przejawia się ostatnio na

wielu odcinkach, poczynając od
generalnego porządkowania wszy­
stkich osiedli i terenów zielonych,
modernizacji oświetlenia uliczne­
go, dekoracji hal fabrycznych i
pomieszczeń socjalnych po'd facho­
wą konsultacją plastyków, a koń­
cząc na wymianie starych szyl­
dów, napisów, tablic reklamowych
oraz kompozycji wystaw sklepo­
wych.
. Do przeprowadzenia tej ostatniej
akcji wciągnięto do współpracy
dyrekcję Liceum Sztuk Plastycz­
nych w Krakowie, z którą Wydział
Przemysłu i Handlu Prez, DRN
podpisał długofalową umowę na

dekorację witryn sklepowych
przez uczniów tejże szkoły w ra­
mach obowiązujących praktyk-
Był to zresztą pierwszy w historii
szkoły eksperyment oparty na sa­
modzielnym projektowaniu i wy­
konywaniu dekoracji przez dwu­
osobowe zespoły uczniów z klasy
V bez jakiejkolwiek ingerencji i

pomocy ze strony kierowników

sklepów, oprócz przewidzianego
umową dostarczenia niezbędnych
elementów i materiałów.

12 sklepów różnych branż PSS,
MHD Art. Spoż. i MHD Art.
Przem. urządzone przez młodzież
krakowskiego Liceum odcinają
się wyraźnie od szarzyzny i sztam­
py wielu witryn w placówkach
handlowych.

Na spotkaniu przedstawicieli
dyrekcji Liceum Sztuk Plastycz­
nych z pracownikami Wydziału
Przemysłu i Handlu Prez. DRN
podkreślono wzajemnie korzyści
wynikające z tej akcji, życzliwość
kierowników sklepów dla prakty­
kujących uczniów oraz wytyczono
dalsze kierunki tej współpracy,
która obejmie w przyszłości rów­
nież punkty usługowe. (aż)
oiłiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiin

Tow. Przyjaciół
Muzeum xarodo-
wego w Krako­
wie zawiadamia,
że 7. XII. 1978 r.

o godz. 18 w sali
Hołdu Pruskiego
Galerii Malars­
twa Polskiego w

Sukiennicach od­
będzie się zebra­
nie członków To­

warzystwa, na którym mgr J. Ko­
sowski, główny konserwator Kra­
kowa, wygłosi odczyt pt. „Kon­
serwacja Starego Miasta”.

Przeprowadzona ostatnio wizja
lokalna i; ocena tych prac wypa­
dły bardzo nozytywnie. Wystawy

"A * \. Ł

figurowym.
Spis Powszechny 1970.
Dobranoc. W.30 Dziennik.
„Skąd my się znamy”.
„Kapryśne lato’? — film

Program na

II: 17.40
Książka

Pro-

19.20
20.05

Ione-
. 21.10 Na
- z cyklu:
przed ka­

fl)



Blisko 4 tysiące głosów

EUROPEJSKA
ska zdecydowała, że mecze fina­
łowe o Puchar ’

Zdobywców Pu­
charów i Puchar Klubowych Mi­
strzów Europy rozegrane zosta­
ną . w Atenach I Londynie. Ate­
ny będą po raz pierwszy organi­
zatorem tak atrakcyjnego spotka­
nia, które wyznaczone, postało , na

19 maja 1971 r. Natomiast Lon-,

Federacja Piłkar-

Ustalono kadrę

przedolimpijską

dyn zobaczy występ najlepszych
zespołów PE Ł czerwca , 1071. r. • i
to już. po raz. czwarty.

Naszych sympatyków * piłkarstwa
intryguje, czy w Atenach oraz

Londynie
'

wystąpią
’

jedenastki
Górnika i Legii. Serdecznie- im

tego życzymy. Aby się to jed­
nak ziściło obydwa polskie zespo­
ły muszą po drodze pokonać je­
szcze po dwóch. przeciwników, z

których dotychczas znamy: Man­
chester City (Górnik) i Atletico

, 'Madryt (Legia).. ■

Jeszcze dwa dni przyjmujemy kupony

Nasz plebiscyt na PIŁKARZA ROKU dobiega końca. 3e-
sżcze tylko dziś i jutro, tj. w sobotę i niedzielę » i b om.

będzie można nadsyłać kupony i nazwiskiem najlepszego pił­
karza krakowskiego regionu. Decydować będzie data stem­
pla pocztowego! Wszystkie kupony, które wpłyną po tym
terminie, będą nieważne!
Dziś zamieszczamy ostatni ku­

pon. podajmy, że do chwili o-

becnej wpłynęło na nasz konkurs

aż 3705 kuponów, z których 349

jest jednak nieważnych. Według
wstępnych .obliczeń stawce kilku­
nastu piłkarzy przewodzi repre­
zentacyjny obrońca, zawodnik

krakowskiej Wisły — Adam MU-
SIAŁr który otrzymał 1501 gło­
sów. Drugie miejsce zajmuje rów­
nież reprezentacyjny onrońca,
wychowanek i do niedawna pił­
karz Wisły —

NOWSKI — 948

miejsce zajmuje
głosy. Żaden z

karzy, jak np.

KOMISJA Sportowa PKO1
ustaliła listę zawodniczek i za­
wodników; którzy w [przysz­
łym roku.będą objęci szkole­
niem ■przedolimpijskim. Ogó­
łem na liście tej znalazło się
1081 zawodniczek i zawodni­
ków, w tym 150 reprezentan­
tów sportów zimowych. Naj­
liczniejszą grupę stanowią
lekkoatleci: 161 mężczyzn i 81
kobiet.

| Faule hokejowej centralil
I I

N przeprowadzić Konin
& łalhości szkoleniowej

N stuhzną uiiuuma
S pracę w terenie. Decyzje cen-

glSChe Hochschule Drezno.

Co-gdzie-kiedy?
.» Radio

NIEDZJELA
Dzienniki: 5.30, 6.30, 7.30, 3.30

17, 19, 22, 23.50. -

6.50 Poranek z przebojami.
7.00 Polska Kapela. 7 .45 Melo­
die i piosenki. 8.00 Moskwa Z,
melodią i piosenką. 8.35 Radio-

próblęmy. 8 .45 9 kwadransów z

literaturą i muzyką. „Bukoli­
ki” — J. Harasymowicza. —

„Harmonia i dysonanse”.
Frag. noWeli St. Stanucha. Li­
szta: Rapsodia węgierska. Pre-.
ludium. - Chwila humoru i sa­
tyry; 10.30 Konćert życzeń
(KR). 12 .30 Poranek symf. 13.30

Zgaduj-zadula. 15.00 Teatr dla
dzieci. 15.45 Niedzielne1 ren-

dez-vous. 16.00 Wyniki łajko-?,
nika. 16.01 Radiowa lista prze­
bojów. 16.20 Fel. Wł. Loranca.'

'16.30 Koncert chopinowski.
i 17.05 Warsz. tygodnik dźwięko­

wy. 17 .30 Rewia piosenek. 18.00
Teatr PR — „W kręgu świa­
tła*’ — słuch. 18.45 Co grają
w Paryżu. 19.15 ^Kącik starej
płyty. 19.30 Kącik nowej pły­
ty. 19.45^ Wojsko, stratęgia, ob­
ronność. 20.00 Odwiedziny u/

pana hrabiego Fredry. 21 .33
Krak, aktualności sport. 21.48,
Sudio jazzowe

. golńopol. wiad.
ki Toto-Lotka.
nc • spotkania z

Jazz. ...... /

przestawicłielami Krakowskiego O-

kręgowego Związku Piłki Nożnej
przeprowadzimy losowanie tych
kuponów, które nadeszły z traf­
ną odpowiedzią, gdyż — jak juz
wspominaliśmy — ha szczęśliw­
ców czekają upominsi w postaci
bezpłatnych kart wolnego wstę­
pu na mecze piłkarskie - Wisły,
Cracovii, Garbarni i Hutnika.

Fundują je wymienione kluby
wraz z pamiątkowyhii proporczy­
kami.

A więc czekamy na ostatnią
porcję kuponów. Przypominamy:
decyduje data stempla pocztowe­
go najpóźniej z dnia 6 bm. Nasz
adres: Redakcja „Echo Krako­
wa”, Kraków, ul. Wiślua 2. Na

kopercie należy zaznaczyć:
karz Roku**.

Antoni ŚZYMA-
głosów, a trzecie
Płaszewski — 204

pozostałych pił-
.,__ __ Kawula, Polak,

Skupnik, Sarnat, Kotlarczyk, Stu-
dmeki z Wisły, Paluch, Rewilak,
Sroką z Cracovii, Jasiówka, Od-
sterczyl .z Garbarni, czy . Kasaljk,
Bon. Drobny nie otrzymali dotych­
czas 100 głosów. Nie przesądza­
jąc sprawy, należy przypuszczać,
żfe walka o'' Puchar „Echa Kra­
kowa” rozstrzygnie się między
prowadzącą dwójką.

Po obliczeniu głosów ogłosimy
ostateczną kolejność w •= naszym
plebiscycie. Następnie wraz z

»Piłkar zem Roku«

typuję PR. 22.05 3-
sport. i wyn.!-;
22.35 Nieaziel-

mńzyką. 23.34

Imię i nazwisko głosującego:
Muzea-wystawy
Zamek na Wawelu (9—14.15).

-Zamek i ;• Muzeum w Piesko­
wej ■'Skale (10—17). - Muzeum ’

Lenina, Topolowa 5: Lenin w-

Polscę i rękopisy Lenina (sób.<
10—17, niedz. 10—15). Muzeum

Historyczne — Oddziały: Jana
12: Dzieje i kultura Krakowa,
Szpitalna 21: Dzieje teatru
krak. Krzysztdfory, Rynek Gł.
35: Bratysława stolica Słowa-'

cjii Franciszkańska 4: Szopki
krakowskie 1970 r. (niedz. 9-^-
16). Muzeum Narodowe — Od\j
działy: Sukiennice: Galeria
malarstwa poi. XIX w. (niedz. •

10— 16). Dom Matejki, Florian- ,

ska 41 (10—15). Szołayskich, pl.
Szczepański 9: Pol. malarstwo
i rzeźba do 1764 r. (10—16).
Czartoryskich, Jana 19: /Gale­
ria malarstwa- obcego (niedz.
9—15). Nowy Gmach, al. 3

Maja 1: Pol. malarstwo i rzeź­
ba XX w. (niedz. .10-^16). SHŚ,
Rynek Gł. 22: Grafika O..Ko-
koschki i A. Kubina (10—14).
Muzeum Archeologiczne, Po­
selska 3: Średniowieczne gród­
ki rycerskie w Polsce (niedz.
10^-13). Muzeum Etnograficzne,
pl. Wolnicą .1,: Pol.^ gr.ąfjką lud.

(11—15). Muzeum Przyrodnicze,
Sławkowska 17: (10—13). Mu­
zeum Geologiczne, Senacka 3:
Świat .roślin i zwierząt (9—17
wstęp wolny). Pawilon Wyśta-
woWy, pl. Szczepański 3a:
Szlakiem Lenina (11—18). Ga­
lerie: Krzyśztofory, Szczepań­
ska 2: Wystawa Zb. Gostóm-

skiego (11—18). Pryzmat, Łob­
zowska 3: Wystawa prac. L.
Pi esowoc kiego z Anglii (sob.
11— 22). Pałac Sztuki, pl. Szcze­
pański 4: j
Wietnamu

„Rydlówka”j
Tetmajera 1Ó9 (11—14).
Franciszkańska 1:

naszej gospodarce (sob. 10—14)
RTF, ul. Boh. Stalingradu ;13:
Bratysł. fotografika artyst.
(10—19). Kopalnia Soli (Wieli­
czka) 8—16.

Dyżury
SOBOTA: Chirurg.: Prądni­

cka 35, Urolog.: Grzegórzecka
13? -Neurolog.: Botaniczna ■3,

, laryng.; .itopernika 23a, Oku-

list.: Kcpernika 38, Gruźliczy
dla mężczyzn: Prądnicka 80,
dla kbbiet: . Wpla Just. Chi­
rurg. dżiec.: prądnicka 35,
Pediatr.: Prądnicka 37, Pogot.

- Ratunk.: Siemiradzkiego 1:

wypadki ttel. 09, zachorowania
i przewozy: 395-00, 395-01, 395-02

Podgórze- 625-50, 657-57, Grze­
górzki 209-01, 205-77, Pogot. MO

?ytel.; Ó7, Telefon Zaufania 614-00

(17—22). straż Poź. tel. 08, Po­
moc Drogowa PZMót Kr. 417-6Ó
Zakopane ■27-97, Tarnów 23-70,
N. Sącz 82-70 (7—22). Inform.
o Usługach, Solskiego 27 tel.
505-88, Npwa Huta: Pogot. MO
‘411-11, Pogot. Ratunk. 422-22,
417-70, Straż Poż.- 433-33, Dyżur
pediatr. dla Nowej Huty j
pów. Proszowice: Szpital w

Nowej Hucie. Ińform. kolejo­
wą zagrań. 222-48, kraj. 238-80
do 85, 595-15.

NIEDZIELA: Chirurg.; Prąd­
nicka 80, Urolog.: Prądnicka
35„, Neurolog.: Kobierzyn, La­
ryng.: Kopernika 23a, Ókulist.
Kopernika 38, Gruźliczy dla

mężczyzn: Prądnicka 80, dla
kobiet: Wola Just. Chirurg,
dziec. i pediatr.; Prokocim*

Apteki
SOBOTA NIEDZIELA:

Rynek Gł. 42 (tlen). Retoryka
1, pl. Wolności 1, Rynelć Pod­
górski 9, Metalowców-. 1,' -Prąd- .

nicka 85/87, N. Huta: os. Ka­
zimierzowskie (tlen), A. Stru­
ga 36.

Adres:
szykowano się do wyjazdu za­
granicznego. Ppłk': W. Szatań­
ski-z ńaszegó Wydziału tłuma­
czył mi, że w zasadzie nie.

mamy nie .ważnego io załat­
wienia. Chodzi jedynie o prze­
łożenie spotkań Podhale — Le­
gia z uwagi na to, że drużyna
stołeczna wyjeżdża ną ? mecze

. do . Rumunii (21 i 22; listopadaj
i • pg. powrócić do. <raj:u bę­
dzie zmęczona. Zaoponowałem,
zdając ■■■so bie sprawę, ,że Pod­
hale w

'

tym czasie nie będzie
l —~^ \ppnięWąż K

gra w ; Katowicach z Baildo­
nem. Jakież więc, było póź­
niej móje, a podobno i preze­
sa WGiD — R. Wanika z .Ka­
towic : zdziwienie,.kjecly .okaza­
ło się, iż z biura centrali wy­

słano do Nowego- Targu tele­
gram oficjalnie odwołujący
spotkania!?”. -.i. 5'; •

MIEJSCE AKCJI: Nowy Targ. OSOBY: aktyw krakow­
skiego hokeja z prezesami KOZHL — Ą. Jasińskim. ItS
Podhala —— mgr in& K. Grzesiakiem i KS Unii —— dyr.

A. Jitnerem na czele. CEL: posiedzenie wyjaz^ów^ prezy­
dium związku na temat oceny pracy szkoleniowej w naj­
większym ośrodku tegó sportu w. kraju.

szowi grę, ośmieszając tyih sa-

rtiym krakowskich działaczy.
W. Pysz po. „zawieszeniu”

przez Cracouię ■— stwierdził

prezes Podhala mgr inż.
'

K; GRZESIAK 3 — próbował
znaleźć U ńas sojuszników, ale
poradziliśmy mu, aby najpierw również próżnować,
przeprosił tych, których obra- " ‘ "

. . ził. Jednak ta droga nie . od*

powiadała chłopcu. I okazało
się, \.że wpódł na „lepszą”. Pó-
jęchal db stolicy, gdzie szybko
znalazł protektorów.

»»■ astępny <aul z hokejo-■S wej tafli! Oddajmy głos
: wiceprezesowi „Szarotek”
— L. SZMULEWICZOWI...

„Rano 19 listdpadą nadszedł
dó kluby ko.mąnikąi. PZtiL? - W

którym m. ińf .ińj'd'rmoióanó
nas, że 25 i 25 listopada odbę­
dą się w iiówyTn.\Tarvpi*.\‘:.8t?P.t*
kania z Legią. Cźasu •było ma-

Przewodniczący zebrania,
prezes KOZHL — A. Ją-
siński po zagajeniu wy­

jaśnią, że po krytycznych sy­
gnałach członka . prezydAim
PZHL — -mgr W. Sądowicza,
zarząd zlecił wiceprezesowi
sportowemu^ — S. Csorichowi

przeprowadzić kontrolę dzia-

jw•Pod­
halu. Alarm okazał się bez­
podstawny.

hPraca; z przeszło 200 hokeista­
mi mówi m. in. S. Csorich
— przebiega prawidłowo. Fa­
chowość trenerów i instrukto­
rów ńie b udzi zastrzeżeń. Pla­
ny są pełni realizowane, a

jedynyjndnkąment tó jiie naj*
lepsza koordynacja metodyki
między’ poszczególnymi grupa­
mi. Na: usprawiedliwienie do-,
dam, że jest tg w

rze. wynik nieujednoltcehia
metod szkolenia począwszy. °ó.

szkółek, a skończywszy na ka­
drze narodowćj, chociąż upo­
minamy się, aby. PZHL usunął
rozbieżności w .tej materii.

Zebranie w Nowym Tar­
gu nie ograniczyio fię do

oceny działalności szko­
leniowąj Podhala. W następ­
nym punkcie pr.zy omówieniu

spraw Wychowawczych padają
krytyczne uwagi pod adresem
PZHL, którego nie zawsze

słuszną polityka, utrudnia

Telegraficznie
NEW. DELHI. - Wiceprezydentem

Międzynarodowej
mólotowej (FAI)
Aeroklubu PRL,
dysław Jagiełło.

KATOWICE. W
czu turnieju „Białej Piłki**

głębie Sosnowiec wygrało z AKS-
em Chorzów 3:0 (2:0).

WARSZAWA. <)rużyna piłki
nożnej Legii pozyskała nowego
żawodnika, T. Nowaka, który
dotychczas grał w Zagłębiu Wał­
brzych.

POZNAŃ-. Międzynarodowymi
mistrzami dolski w tenisie stoło­
wym żpstali: kobiety — Ręsier
(Jugosławia), mężczyźni — Miko
,(tŚRS>«’

Federacji Śa-
.został prezes

gen bryg. Wła-

finałowym me-

Za-

Dokąd pójdziemy

ówl wiceprezes „Podha­
la” — dyr. E . bEUEZIŃ-

„W reprezentacji narodowej
występuje gros zawodników , z

naszej drużyny. Także w re-

. prezentacji juniorów „Szarot-
ło. Trzeba było w szybkim

’ ki” stąnowj,ą większość. . .Ale
- >obók źaszeżytów mamy z tego

powodu i kłopoty. Taki np.
Leszek .Tokarz z l reprezenta­
cji, już od. dłuższego cżasu o-

puszcza ■lekcje,: a jest uczniem
LU klasy Technikum Mechani­
cznego. Kto weźmie odpowie-

trał’-,' podważają pociągnięcia
okręgów i klubów. Dano przy­
kład wychowanka „SzftroteJć”
Wiktora Pysza, który studiu­
jąc w Krakowie występował
w Crąęovii. Kiedy jednak o-

braził działaczy i został „za­
wieszony” w prawach zawod­
nika, znalazł „wujków”
stolicy* Przęniósł się. tam, a

PZHL mając-ną .uwadze inte­
res Legii, umożliwił W. Py- ne. (J. F.)

w

tempie, wykóndć. dfisźe, i jesz-
.częstego dnia ró,zesłać do g-

kolieznych wiosek, a nawet do

Zakopanego, Szczawnicy, Rab­
ki, Krościenka, Łącka, Nowe­
go Sącza, skąd, ha mecze zje*
żdźają nasi sympatycy. Tym- ___ ___

.

czasem kilkanaście godzin pó- dzielność za jego edukację i

żniej pod adresem klubu nad­
szedł. telegram odwołujący
spotkania z Legią,..bez poda­
nia jakiejkolwiek przyczyny”.

Na \ten temat mówi członek
WGiD PZHL — inż. E; PAW­
ŁOWSKI z Krakowa:.

„Przyjechałem 19 listopada
do Warszawy na posiedzenie
Wydziału, ale' się nte odbyłp.

■W lokalu PZHL panował ruch,

przi&złość? Także pozostała na-

sza niłodzteź'. .c .odrywaną,.i jest
systematycznie od na uki na li*
C2ne obozy i wyjazdy, gdzie
nie prowadzi się. zajęć .szkol­
nych z. uczniami. A- tymczasem
w Nwym Targu nie mamy
pieniędzy,, aby zagwarantować
uczniom korepetycje. PZHL,
obieciije, ale na „obtecankach**-
się kończy”. .

I nteresujqcy program

imprez st&dęnckielr
-^wyższych

uczelni krakowskich rozegrają w

tych., dniach . kilka ciekąwych spo­
tkań międzynarodowych. I tak
AZS AGH organizuje Międzyna­
rodowy Turniej Barburkowy w

siatkówce kobiet i .koszykówce
mężczyzn. W turnieju biorą u-

dział. zespoły: Uniwersytetu Hum-
bolta ‘z Berlina, Wyższej szkoły
Techńićzńej Bratysława, Wyższej
Szkoły Rolniczej Kraków i Aka­
demii, Górniczo - Hutniczej. Pro­
gram zawodów przedstawią się
następująco: turniej siatkarek —

sala WŚR (ul. Reymonta 2) sobota

godz. 16, niedziela godz. 11 .30;
turniej koszykarzy — sobotaż (ha-?
la WSR) godz. 20.30, . niedziela

■godz... 16. ■-(hala UJ, ul. Piastow-
! ska).

Dziś
KOSZYKÓWKA

Godz. 17 Hala Wisły:
Wisła — AZS Warszawa

(I liga mężczyzn)
Godz. 17.30 Hala Korony:

Korona — ,Sprotavia
(II liga kobiet)
SIATKÓWKA

Godz. 18 . Hala Wandy:
Hutnik — Stal Mielec

(I liga męż.czyzh)
Godz. 17 Hala Wawelu:

Wawel — Chełmiec

(II liga mężczyzn)
Godz. 13 ' Hala UJ:

AZS — Odra

(II liga kobiet)

Jutro
koszykówka’

Godz. 17 Hala Wisły:
WTisła — AZS Warszawa

(I liga mężczyzn)
Godz. 15 Halą Korony:

Korona — Sprótavia
(II liga kobiet)
SIATKÓWKA ..

Godz. 16.30 Hala Wandy:
Hutnik J r* Stal Mielec

(I liga mężczyzn)
10 Hala Wawelu:
Wawel..rr . Chełmiec

(II liga mężczyzn)
Godz. 10.30 Hala

AZS — Odra

(II liga kobiet)

Godz.

UJ:

Sztuka walczącego
(11—18). Muzeum

V Bronowice, ul.

MBP,
Wiedza o

Wnioski z zebrania powędrują do stolicy. Czy znaj­
dzie się jednak ktoś — kto żechce się nad nimi

- zastanowić? Miejmy nadzieję. ■że ;,metody" pracy
niektórych działaczy PZHI., zostaną- sprówo napiętnowa-

W PONIEDZIAŁEK 7 bm. (hala
UJ, godz. 16) i we wtorek 8 bm.
(Sala TGÓ, ul. Rzeźnicza 4, gódż.
13.30) odbędą się międzynarodo­
we mecze, siatkówki kobiet między
reprezentacjami Wyższej Szkoły
Pedagogicznej Kraków i tfedago-

i jUtr.p na pływalniach
h Wisły odbędą śr^-pły-
mistrzostwa Polski dzieci

,iA”, „B” i „C”.

DZ1S

Korony
u ackie
w kategoriach
Początek zawodów: w sobotę .oj
godz. 16, w niedzielę na pływalni
Korony o godz. 11, a na pływalni;
Wisły o godz. 16.
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; Kennedy, uważnie obejrzał przedmiot, następnie j
spojrzał na porucznika z miną pytającą.

— Naprawdę nić to panu nie mówi'?
— Coś mj to mętnie przypomihą ?żękł .Kepńędy

— ale to tak nonsensowne, że nie ośmielam się tego
sformułować. '6

— Niech pan mimo wszystko wykrztusi ■
strażak.

— Fosfor — powiedział Kennedy z wahaniem - Kapitan Osborne, który* właśnie-się zbliżył, kiwnął
w głosie. •■: • potwierdzająco głoiyą.

— Doskonale, stary, fosfor. — A świadkowie mówią ■
— Jest.pan tego pewny?
— Absolutnie. Pan też wpadł na tę myśl, stąd

wnioskuję, że widział pan już w swoim życiu
które efekty tego zapalnego świństwa które nazywa
się fosforem. A ja dostatecznie zapoznałem się* na

Kursie technicznym z fosforem, i nie mam inajmńiej-■
szych wątpliwości, że chcąc podpalić barak wrzu­
cono po prostu do środka teń bidonik. Ogień buch­
nął, jak, pochodnia. Oto powód dla którego — kiedy
tu : przybyliśmy — płomienie . szalały w sposób za­
dziwiający, jak na taki mały budynek, a żywioł
jeszcze bardziej. się podsycił, kiedy zaczęliśmy lać;
wodę. . ■

Kennedy stał chwilę w zamyśleniu.
— Coś tu nie gra, poruczniku — rzekł w końcu. ;■
— Co ma nie grać? Podaje pan w wątpliwość mo­

je twierdzenie, że pożar został wywołany fosforem?
— Nie, poruczniku. Tu nie gra coś innego, ta dała

historia z?rasistanu. -■ i1 ■.? . ■■ ■.. -

— Dlaczego9
'’ ' tualńość? w rzekł kapitah. ■- Rozruchy rasistowskie .wyszła lewym okiem.

— Z dochodzenia kapitana Osborne’a wynika, że istnieją i nie zawsze wybuchają przypadkowo. - Ciało zabrano do prosektorium w Los Angeles,
te rozruchy rasistowskie wybuchły w Alhambrze zu- Kennedy chciał jeszcze coś dodać, ale Śk tym mo- a^y nrzeprowadzić autopsję. .

pełnie przypadkowo. menele jeden ze strażaków, przekopujących gruzy, (Ciąg dalszy nastąpi)

rzeki

iii im nu j iiiii numuri ijh jii i'niminmnirni

r żawółal swojego szefa. Bosakiem odsunął na bok
j zgliszcza i palcem pokazał na jakiś przedmiot.
i Ósborne, Kennedy’i Brady słyszeli, jak porucznik
I zaklął Siarczyście i kazał swoim ludziom kopać do

końca. Zbliżyli się nie zwracając uwagi na to, że
| mogą się zabrudzić/i stanęli zdumieni. ;
I To. po wykopywali z gruzów strażacy, było ciałem
I ludzkim: sczerniałym, zwęglonym, pokurczonym?
I Pierwszy kapitan Osborńe

nad sobą.
— Ta część śledztwa znowu

jej kompetencji, poruczniku —

— Z chęcią odstępuję panu, swoje miejsce — od--
parł młody oficer straży pożarnej.■Kapitan przywołał do siebie jednego z policjan­
tów, którzy brali udział w. przekopywaniu gruzów.

— Proszę pójść do radiowozu — wydał rozkaz —

i zaalarmować komisariat centralny. Chcę tu mieć
natychmiast wóz techniczny, lekarza sądowego
i ambulans. x

_

— Rozkaz, panie kapitanie — rzekł policjant.”

j/
'

. . Ł ł I oddalił się, otrzepując zabrudzony mundur. .

^^Kap^tan wziął w ręce naczynie i uważnie wąchał. Opanowując odrazę, kapitan Osborne pochylił się
i.. .. ... . ... nad zwęglonymi zwłokami. Po.chwili wstał.

— Moim zdaniem — rzekł — jest to Murzyn i za­
nim się usmażył dostał kulę w głowę.

Lekarz sądowy po pierwszych oględzinach po­
twierdził, że chodzi tu o trupa Murzyna, płci mę­
skiej, lat około trzydziestu, wzrostu metr, siedem­
dziesiąt pięć; wagi * około siedemdziesięciu kilogra­
mów, który otrzymał postrzał w prawą skroń.-Kula

CI

odzyskał panowanie

— A świadkowie mówią — ciągnął dalej Kenne­
dy — że rasiści ruszyli w kierunku Glendale; z cze­
go wywnioskowano, że to oni wzniecili pożar, aby
dać nauczkę brudnym czarnuchom. Jeżeli jednak
zajścia kolo Alhambry wybuchły zupełnie przypad­
kowo,. po prostu dlatego, że jakiś Murzyn zaczepił
białą, to trudno; sobie wyobrazić, aby ci rasiści mie­
li przygotowany bidon z fosforem w swoim samo­
chodzie. Z takim materiałem nikt się na co dzień
nie wozi.

Wydobywał się zeń bardzo silny odór, przypomina­
jący?-czosnek.

— To fosfor —rzekł —i rozumowanie Kennedyego
nie jest pozbawione logiki. Mimo to wydaje mi się,
że ekipa rasistów z Alhambry i ta, która tutaj ope­
rowała. to, jedno i to samo.

— Ale — oponował Kennedy — jeśli mieli przy
sobie fosfor to znaczy że działali z premedytacją.

— A dlaczego mielibyśmy wykluczyć taką .ewen-

«

znajduje się w mo-

rzekł.

Różne
(Lasek

'

Wolski). odzoo

godz. 9 do zmroku.
(30)


